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Lwów 2. września. 

Ponieważ osnowa wniosku rządowego, do- 
tyczącego reformy administracyjnej 
hędzie prawdopodobnie ta sama, co w sejmie 
tyrolskim, przeto podajemy dziś w dosłownem 
hrzmieniu pismo namiestnika tamtejszego, któ- 
rem przedłożono sejmowi kwestjonarz dotyczący. 
Opiewa ono: 

JW. Panie! Wskutek reskryptu v. prezy- 
a-nta ministrów, jako kierownika ministerstwa 
Roraw wewnętrznych z dnia 25. lipea br. 1. 
3021/MJ. rząd czuje się zniewolonym zasiągnąć 
uviuji sejmów w Sprawie dopuszczalnego 
ile możności usunięcia niedogodno- 
śeiistniejącej administraeji dwoi- 
stej, aby dla dalszego traktowania tego za- 
równo ważnego jak trudnego przedmiotu, który 
zakres działania reprezentacyj krajowych tak 
hlisko dotyka, zyskać pewne określone punkta 
zapatrywania. Mam tedy zaszczyt, z wys. pole- 
cenia, Zakomunikować JWPanu załączone we- 
zwanie z prośbą o zasiągnięcie opinji sejmu w 
myśl §. 19.2 statutu krajowego, i przesłanie mi 
resultatu Proszę przyjąć itd. Inspruck 15. sier- 
pnia 1851. Widmann wr. 

Wniosek rządowy opiewa: 

„Wielorskie niedogodności istniejącej od 
cziBu zaprowadzeniaj terzźniejszego prawodaw- 
stwa gminnego dwoistej administracji były przed- 
miotem szczegółowych i ezęstych rozpraw w cią- 
gu lat ostatnich tak w ciałach reprezentacyjnych 
jak i po za ivu obrębem. 

„Nie potrzeba podobno osobnego dowodu, 
ża postanowienia teraźniejszego ustawodawstwa 
gminnego o atrybuejach rządowych władz poli- 
tycznych z jednej strony, a organów autonomi- 
eznych z drugiej strony, stanowią źródło wielo- 
rakich trudności kompetencyjnycb, i że przy wy- 
konywaniu ich wynikają uciążliwości, które par- 
tjom utrudniają szybkie i pewne osiągnięcie żą- 
dań, a nadto przeszkadzają działalności organów 
państwowych 1 autonomicznych. 

„Te z roku na rok coraz dotkliwiej wystę- 
pujące trudności, do czego przyłącza się także 
wzgląd na wyższe koszta podwójnej administracji, 
zaiewoliły rząd do zastanowienia się, ażali nie 
uwożuaby złomu zaradzić przez zmiany w drodze 
u tąwodaweczej. 

„Celem tego kroku byłoby w ogóle, ogra- 
ni'zyć ile możności istniejącą dwoistość admini- 
R'rącji, w tej mierze przedsięwziąć rewizję przed- 
miotów administracji autonomicznej, ale także 
dlą tych spraw gminnych, na które władza pań- 
stwowa wpływać byłaby powołaną, zaprowadzić 
tiki sposób traktowania, któryby z jednej strony 
odpowiadał wymaganiom autonomji, z drugiej 
Btrony zaś unikał pogmatwanego toku instancyj, 
który nie leży ani w interesie stron, ani nie od- 
powiada rzeczywistym potrzebom administracji. 
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| pooztową w Państwie Anstrjaokiom 
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wo Lwowie Sobota dnia 3. Września 1881. 


„Bliższe przeprowadzenie nakreślonych tu 
ogólnikowych zasad, wykazuje szereg specjalnych 
pytań, które się tyczą zakresu działania repre- 
zentacyj kra,owych, i są wielkiej wagi, ' 

„Rząd tedy czuje się zuiewolonym, w myśl 
$. 19. 2. statutu krajowego wezwać sejm, aby 
dał swoje w tej mierze propozycje: 

„Pytania tu są następująca: i s 

1) Czy poczynione doświadczenia wykazują 
konieczność lub rzecz pożądaną, aby niektóre 
lub wszystkie przedmioty policji miejsenwej z 
samoistnego zakresu działania gmin zostały wy- 
łączone, i wciągnięte do przekazanego zakresu 
działania gmin, a niektóre z nich oddane do 
zakresu działania władzy politycznej ? 

Rząd zwraca wtej mierze uwagę, że „prawne 
przeprowadzenie urzędowań pierwszej instancji 
w poszczególnych działach samoistnego zakresu 
działania gmin, jaz np. w sprawach budowni- 
czych, rozbija się o niedostaterzność sił większej 
części gmin, dalej: że sprawy policji miejsco- 
wej wymagają Krótkiego i prostego traktowa- 
nia, i że w tych sprawach ezęstokroć o to tylko 
chodzi, aby rozstrzygać zażalenia przeciwkc za- 
rządzeniom naczelnika gminy lub przeciwko 
miejscowo-policyjnym rozporządzeniom wydziału 
gminnego, wydanym nieprawnie lub mylnie, lub 
przymusić gminę do spełnienia ustawodawczych 
obowiązków, w którym to względzie jnż istnie- 
jące przepisy ustawy gminnej wyragają iater- 
weneji władzy politycznej, a obok tego także 
sprawy idą często na tok autonomicznych in- 
staneyj. Rząd przypomina przytem, że już usta- 
wa krajowa dla Styrji wydans dnia 1. kwietnia 
1875 (L G. Bl. nr. 24) tok zażaleń w miejsco- 
wo-policyjnych sprawach gminy wogóle przeka- 
zała politycznym władzom. 

2) Czy nie odpawiadałoby praśtycznej po- 
potrzebie urządzenie reprezeatancyj powia- 
towych w myśl art. 17 i 19 ustawy z dnia 
5. marca 1862 (Dz. U. P. nr. 15), a miano- 
wicie : 

a) jako wyższe antonomiezne instancje 
wobee gmin; b) dla właściwych spraw po- 
wiatowych ze stanowiskiem w punkcie 3. określo 
nem, zlbowiem organ taki zostawałby w 
bliższej bazposredniej styczności z gminami, a 
i bez tego także w krajach, gdzie nie mą re- 
prezentacyj powiatowych, istnieją organa po- 
wiatowe dla pewnych spraw (dróg), i istnieją 
także fnndnsze powiatowe, kiórym brak do- 
tąd dostatecznej prawnej regulacji? | 
Przypuszcza się przytsm, że okręgi repre- 
zentacyj powiatowych zostają w zgodzie tery- 
torjalnej z teraźniejszemi politycznami powiata- 
mi, i że starosta miałby stanąć na czele całej 
reprezentacji powiatowej lub wydziału powiato- 
ve objąć kierownictwo spraw. 

Tghnizacja reprezentacyj powiatowyche%a 
takiej podstawie nsstręczałaby większą rękoj- 
mię dla regularnej administracji, i uzdolniałaby 
reprezentację powiatową do spełniania wyższych 
zadań autonomicznych. Nie miałaby przytem 
miejsca żadna osobna ingerencja politycznej 
władzy powiatowej, a mianowicie nietylko w 
obee gmin w sprawach samoistnego zakresu 


działania, któreby oddane były pod nadzorczy, 
zarządzający i rozstrzygający wpływ reprezen- 
tacji powiatowej — jakoteż w obec urzędowania 
reprezentacji powiatowej, a bezpośrednie wyko- 
nanie powziętych uchwał reprezentacji powiato- 


NIEWOLNICY NOWOCZESNI. 


Wolny przekład z miomieckiogo 
przes 
M Wilozyńską; 


(Ciąg dalszy.) 


, ~ Przyznaj pani jednak, jaki ze mnie czło- 
wiek uczciwy i otwarty — mówil baron. — 
Tak zdradzić się przed paniami! Jakbym był 
mógł na balu, intrygować ciebie, najdroższa ! 

o mówiąc, ałodzintko jak zawsze, ma- 
gnotyzował ją wzrokiem palącym, i bawił 
sę branzoletką na jej pełaem, okrągłem ra- 
mieniu. | 
Augusta nie miała widocznie nie przeciw 
temu; niby nie zwracając uwagi na te pieszczoty, 
odrzuciła z pospiechem : 
> ą à la longue, zawsze byłabym cię, 
baronie, poznała. Prawda, że twój kostjum ory- 
ginalny, rysy twarzy zupełnie zmienione, ale 

Jest cos w pańskiem ułożeniu, 
Gię zdradziło w każdym razie. 

— Coeur de rose! — zaśmiał się baron — 
zdaje mi się, że pani wielce się myli. 

„ — Nie, nie! Jest w pańskim obejciu, coś mię- 
kiego, delikatnego — dobrego, że się tak wy- 
TaŻQ, co weale nie lieuje z dzikiem przebra- 
niem  pańskjem, i z tą błyskawica, w twojem 
spojrzeniu. 

Na te słowa powstał baron zwolna, i wy- 
prostował się dumnie. W ułożeniu jego zaszła 
olbrzymia zmiana. Ton jego mowy przestał być 
are a i ceł owej stanowczości, owego 

at NAGA 

IAk | najdnicląj 05% przy którym drżeli naj 

— Posłuchaj mnie Augusto | mówił 
zwolna. — Nie dla zabawki chwilowej przysze- 

W sę AR ać do ciebie, której serce 

, : ras mi tyle razy przysię- 

Bzała miłość. Stosunki nieszczęśliwe: kodtych 
opowiedzieć t'az nie mam czaso, zmuszają 
iunie porozumi :6 się ztobą. Argnato! najdroższa 

i aA wykrzyknął iz najwyższą czułości 
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w mowie, co by 


|! 


stkich ? Na rękach cię przez życie poniosę! 
miłością bez granie opromienię ci każdą chwilę, 
Rzeknij słowo, a w zamęcie balowym, dziś w 
nocy znikniemy niepostrzeżeni. Wszystko goto- 
we! Powóz zsprzężony będzie nas czekał u bram 
pałacowych... tylko króciótkie słówko najdroższa! 
„Tak ! lub nie !* 

Zdumiom w najwyższym stopniu dziewczy- 
na, wpatrywała się w postać tak dla niej nową, 
własnym oczom i uszom nie wierząc. Drżała na 
całem ciele, ale nie z roskoszy tajemnej, iż 
wkrótce połączy się z człowiekiem ukcehanym 
nawet nie ze strachu, naturalnego u młodej 
dziewczyny w takim razie, ona po prostu drza- 
ła z oburzenia. Bogatemą. haropowi Brandt, 
pozwoliła się kochać, i obiecywała kochać go 
nawzajem ; nie broniła się wcale od jego ogni- 
stych pocałanków, dała mu nawet broń w rękę 
nader niebezpieczną, powierzyła mu klucz, za 
pomocą którego odbywali sehadzki tajomne; to 
wszystko jednak czyniła w nadziei, iż ten czło- 
wiek bogaty, zajedzie po nią w dzień biały, pię- 
knym ekwipażem, że po ślubie zaprezentuje ją 
u dworu, że wszyscy zazdrościć jej będą. I ten 
sen czarówny miałby prysnąć, niby bańka my- 
dlana, a ona, panna salonowa, miałaby dzielić 
z wygnańcem dolę jego niepewną? Na to 
miała za mało serca, a Za wiele rozumu prakty- 
cznego. 

Baron wpatrywał się w nią z uwagą natę- 
żoną, e widząc, jak powoli przybiera postawę 
grożną prawie, a rysy jej powlekają się oboję- 
tnością lodowatą, uśmiech tryumfu i pogardy 
zarazem, przebiegł nieznacznie] po jego ustach: 

— Panie baronie |--przemówiła wreżzcie to- 
nem konwencjonalnym. Chociaż w słowach two- 
ich jest zapewne żart niewczesny, nie powinnam 
słuchać tego, pozwolisz zatem, iż oddalę się i 
mamy poproszę. 


Odwróciła się z wielką powagą, baron atoli 
z gracją i lekkością niezrównaną, skoczył i w 
pół drogi przytrzymał ją za rączkę. 

— Coeur de rose! — zawołał wesoło, to- 
nem przesadnie czułym i motylkowatym—widzisz 
prześliczna Augusto, jak mi się udało mistrzow- 
sko odegrać rolę. Fa! ha! ba! i tyś moim sło- 
wom uwierzyła i! A tom panią złapał! lepiej niż 


piersi — muszę uciekać, daleko | się spodziewałem | 


wej, względnie zaś wydziału powiatowego byłoby | czone zostaną odpowiednie budynki na umiesz- 


umożebnione przez starostę, rozumie się Z za- 
strzeżeniem prawa systowania uchwał, które na 
wszelki wypadek przysługuje staroście przy nie- 
legalnych uchwałach reprezentacji powiatowej lub 
wydziału powiatowego; wykonywanie jednak 
tego prawa systowania nuchwsłfj mogłby być 
ograniczona pewnym terminem. 

3) Czy działalność reprezeniacyj powisto- 
wych (2) nie mogłaby w ten sposób być ure- 
gulowaną, iżby one z zastrzeżeniem odpowiedne- 
go wymaganiom prawidłowej gospodarki gmin- 
nej i powiatowej uregulowania rozkładu danin, 
miały prawo, ostatecznie zarządzać i 
decydować nietylko w sprawach samoistne- 


czenie kancelaryj sądowych i aresztów , a spra- 
wozdanie i wnioski swoje nad wnioskiem posła 
Pią na następnej sesji sejmowej przed- 
ożył. 

W skutek powyższej uchwały Sejmu, zarzą- 
dził Wydział kraj. 14. styeznia 158] wskazane 
tamże dochodzenia, z których wynikły rezultaty 
nieprzychylne dla wnioszku posła Ohrymowieza. 
Wydział krajowy powiada w swem sprawozdaniu 
o tem : 

Naczelnik ek. sądu powiatowego w Droho- 
byczu i ek. wyższy sąd krajowy we Lwowie od- 
wołują się do pism swoich poprzednich i twier- 
dzą jednezgodnie, iż nie można wesie uznać ko- 


go zakresu działania gmin, ale także w spra- | nieczności ustanowienia nowego sądu powiatowe- 
wach powiatowych, tak, iż wobec zarządzeń i|go w Borysławiu, gdyż Borysław nie jest już 
urzędowań ieprezentacji powiatowej wyższa |tem, czem był dawniej, a zamiast postępu, chyli 


ingsreneja władz miałaby miejsce tylko w wy- 
padkach : a) jeżeli reprezentacja powiatowa po- 
weźmie uchwałę, przekraczającą jej zakres dzia- 
łania, lub naruszającą istniejące prawo, lub myl- 
nie zastosuje ustawę; 2) jeżeli reprezentacja 
powiatowa zaniecha lub odmówi spełnieniz pre- 
stacyj lub zobowiązań, które ciężą na powie- 
cia w myśl osobnych ustaw ? 

4) Czy w wypadkach wymienionych pod 
lit. a) i b) nie należałoby ostateczną w osta- 
niej instancji decyzję przyznać politycznej wła- 
dzy krajowej przy współudziale ezłonków Wy- 
działu krajowego pod prezydencją szefa kraju? 

5) Czy nie należałoby także w miejsco- 
wo-polieyjnych sprawach gmin tok instancyj 
zamknąć rozstrzygnięciem krajowej władzy po- 
litycznej, jak to po części już zaprowadzono 
rozporządzeniem ministerstwa spraw wewnętrz- 
nych z d. 27. października 1559 (Dz. U. P. nr 
196) ? 


się raczej do upadku; oprócz produkcji wosku 
ziemnego i oleju skalnego, żaden inny przemysł 
nie rozwinął się tamże, a nawet żywność do co- 
dziennego życia, a w szezególności pieczywo, 
sprowadzane bywają z Drohobycza. Borysław przed. 
stawia się tak, jakby odleglejsze przedmieście 
Drohobycza, gdyż odległość wynosi tylko 11 ki- 
lometrów , a kolej kursuje między Drohobyczem 
a Borysławiem zimową porą dwa razy, a letnią 
porą ə razy dziennie i cała jazda wynosi tylko 
20 minut. 

Gdy zaś stosunki sanitarne w Borysławiu z 
powodu wyziewu gazów i różnorodnych nieczy- 
stośel , tudzież dla braku źródlanej wody do pi- 
cia są bardzo niekorzystne, przete wszyscy za- 
możniejsi producenci borysławscy mają stałe za- 
mieszkanie w Drohobyczu, gdzie też zawierane 
bywają wszelkie umowy i transakcje , odnoszące 
się do produkcji borysławskiej, a to z wymową 
dopełnienia kontraktu w Drohobyezu, skutkiem 


6) Czy przy przyjmowaniu stałych urzę- | czego też wszystkie takie sprawy przynależą bez- 
dników powiatu nie należałoby ustanowić pra- względnie do kompeteneji sądu powiatowego w 
wne warunki, lub żądać pewnej określonej kwa- | Drohobyczu, jako „forum contractus.“ 


lifikacji ?“ 


Wreszcie w całym Borysławiu jest tylko je- 


Oto całe przedłożenie rządowe, którego for- | den dom murowany, a to na pomieszczenie sądu 


ma razi pizedewszystkiem nietylko tem, że u- 
waża Bejmy za rudzaj komisji ankietowej, ale 
także nie pospolitą niejasnością. Powtarzamy tedy, 
iż sejm nasz mus ałby wymagać od rządu sfor- 
mułowania ustawniczego pomysłów wyż przyto- 
czonych, zanimby mógł przystąpić do iech oceny 
i zaopinjowania. 


Sąd w Borysławiu. 


Na posiedzeniu 20. lipea 1880 powziął Sejm 
uchwałę następującą: Wniosek posła Ohrymowi- 
cza o wezwanie ek. rządu, by jak najspieszniej 
utworzył w Borysławiu dla tamtejszej i okolicz- 
nej ludności sąd powiatowy, udziela się Wydzia- 
łowi kraj. z poleceniem: ażeby właściwą drogą 
zażądał opinji ek. starostwa i sądu, a od rad 
gminnych i obszarów dworskich tych miejscowo- 
ści, które w pobliżu Borysławia są położone, a 
obecnie do okręgu sądu powiatowego w Drobo- 
byczu są przydzielone, oświadczenia: czyli to jest 
zgodnem z ich interesem , ażeby z okręgu sądu 
powiat. w Drohobyczu wyłączonemi i do sądu 
powiat. w Borysławiu zaprowadzić sig mającego 
przyłączonemi zostały, od gminy zaś Borysławia 
obowiązującegu przyrzeczenia, że w razie zapro- 
wadzenia tamże ck. sądu powiatowego, dostar- 


powiatowego zupeinie nieprzydatny. 

Równie też ek. starostwo w Drohobyczu, a 
to w piśmie swem z 16. lutego 1881 1. 1210 o- 
świadczyło Wydziałowi kraj. swe zdanie, iż ani 
jednego treściwego powodu wynałeżć nie może, 
któryby za utworzeniem nowego sądu powiat. 
w Borysławiu przemawiać mógł, a każdej gminie, 
którąby przydzielono do tego nowego sądu w Bo. 
rysławiu, wyrządzonoby tylko krzywdę, zamiasi 
domniemywanego dobrodziejstwa. 

Wreszcie i rada powiat. w Dokobyczu, a to 
w opinji swej z 19. kwietnia 1881 1. 351 oświad- 
czyła się w ten sposób: iż utworzenie nowego 
sadu powiat. w Borysławiu jest obecnie nie na 
czasie, a nawet weale niepotrzebnem. 

Dodajemy w końcu, iż za utworzeniem no: 
wego sądu powiat. w Borysławiu przemawiają 
tylko gminy Borysławia i Tustanowic, tudzież 
obszary dworskie w Borysławiu i Mraźnicy, wszy- 
stkie inne zaś w najbliższem sąsiedztwie Bory- 
sławia położone gminy i obszary dworskie, jako 
to: w Schodniey, Hubiczach, Bani-Kotowskiej, 
Nahujowieach , Jasienniey Solnej w Popielach 1 
gmina Mraźnica oświadczyły się za tem, ażeby 
pozostawić je nadal przy okręgu sądu powiat. w 
Drohobyczu. Wobec tego składu rzeczy stawia 
Wydział kraj. wniosek przejścia do porządku dzien- 
nego nad całą sprawą. 


pomyślała cokolwiek zawstydzona Augusta. W |nam się dał poznać przed bałem? Mógł nas 


samaj rzeczy dałam się złapać fatalnie | 

+, — Jak to słodko wywołać gniew, ukocha- 
nej!--zawołał baron z zapałem. — Ma się wtedy 
prawo żądać przebaezenia. Błagam o nie na Ko- 
lanach, usóstwiona moja | | É Ara 

Upadł do nóg jej, a w tej samej chwili u- 
kazała się w progu majestatyczna postać pani 
dyrektorowej, jako margrąbiny de Pompadour, 
która skamieniałk na ten widok. Głośny kaszel 
zwrócił uwagę zakochanych. Augusta zadrżała, 
ale ramicna Brandta nie wypuściły słodkiej 
zdobyczy z uścisku. s 

Augasta zwróciła więc tylko główkę ku 
matce i zawołała tonem rozpieszczonego dziecka: 

— Baron Brandt przebrany na dzisiejszy 
bal za rabusia, tak istotnie po zbójecku postę- 
puje, tax jest dzis natarczywym, iż muszę u cie- 
bie mamo, szukać przed nim schronienia! | 

Czuły wzrok i gorący uścisk jej miękkiej 
dłoni, zadawały kłam oczywisty jej własnym 
słowom. , 

— Ależ to straszne historje! — potrząsła 
głową dyrektorowa, nie mogąc odszukać Jasno- 
włosego, wytwornego barona w tym dzikim, 
czarnym bandycie. sa p 
Coeur de rose! — zaśmiał się baron — 
Zdradzony jestem powtórnie i cofnąć się już nie 
mogę ! 

Augusta 
sama nie wiedząc jaką minę 
się bezmyślnie. à 

Nastąpiła krótka pauza, po której szepnęłą 
nibyto zatrasowana Augusta: 

—— Mamo, ani wiesz, jaki ten baron dzisiaj 
niegodziwy! Podstępem naraził mnie na taką 
próbę... 

— Z której pani atoli wysziaś zwycięzko — 
wpadł jej w słowo baron z lekkim odcieniem 
ironji. — Czy nie doskonałe moje przebranie, 
łaskawa pani? Wszak jestem nie do poznania ? 
Ale teraz! — dodał i wstał zwracając się do 
matki — muszę prosić o przebaczenie, iż ośmie- 
litem się napaść dom państwa i urządzić taką 
mistyfikację. Myśli moje tak zawsze krążą około 


rób e zarumienić, a mama 
WBA robić, uśmiechała 


inaczej narazić na kłopot. 

— Ale za to będziemy innych intrygować ! 

— zawołał baron wesoło. — Pozwolicie przecież 
panie, abym często byi z wami dziś wieczór? 
Miałbym nawet jeszcze śmielszą prośbę, z którą 
jednak boję się wystąpić. 
,. — Tylko śmiało, baronie! — rzekła matka 
i łaskawie skinęła głową. — Jesteś dziś tak 
niebezpiecznym człowiekiem, iż niczego ci od- 
mówić nie można ! 

— Nawet miejsca w państwa powozie ? 

— Ach| baronie, żądasz doprawdy zs wiele. 
Co świat ma to powie? Już i tak dodała 
z pewnem wahaniem — wiesz par dobrze, że 
aż nadto pańskie nazwisko łączą z departamen- 

jszej policji... 
w, ka A o tem doskonale | — westchnął 
baron. : , 

— Musiałabym przecież coś ludziom cieka- 
wym rzucić na pastwę, gdyby nas widzieli wy- 
siadających z takim straszliwym bandytą | 

— Ma się rozumieć! Skoro jednak piękna 
Augusta nie ma nie przeciw temu, przedstaw 
pami ciekawym owego bandytę niebezpiecznego 
jako... szczęśliwego narzeczonego twojej córki ! 

Ah! baronie! przestraszasz mnie! — wy. 
krzyknęła Augusta trwożliwie i naiwnie, oczka 
spuszczając. / pod powiek rzucała spojrzenia 
tryumfu i radości. 

— A jąkiemże nazwiskiem opatrzeć bandy- 
tę? — zapytała matka ze śmiechem nader ła- 
skawym. 

— Myślę, iż nazwisko moje znane pani do- 
stateeznie. A! właśnie nadchodzi pan dyrektor, 
racz pani zacząć od niego moją prezentację. 

Istotnie pojawił się małżonek szanowny, i 
także strnehlsł na progu, ujrzawszy swoje panie 
w tak dziwnem towarzystwie. Już chwytał się 
za nos, gdy W Sam Czas bal maskowy sobie 
rzypormniał i cokolwiek ochłonął z przestrachu. 
Zdziwienie jednak wzrosło, gdy mu żona przed- 
stawiła nieznajomego jako narzeczonego Augu- 
sty. Jednocześnie na Szezęście, córka nazwała 
barona, poczem twarz groźnie zmarszczona jego 


m 


tego domu, iż czasem prawie ciągną mnie tutaj | ekscelencji rozjaśniła się uśmiechem. Miał wpraw- 


bez wiedzy i woli. 


dzie na tyle rozumu, iż chwilowo przyjął oświąd= 


— Prawda mamo —- wtrąciła nieśmiało |czyny jako żart karnawałowy, czując, iż chwila 


css dla muie wszystko | wszy- — Który z tych dwóch, jest nim włstciwie?-— | Augusta — iż to grzecznie ze strony barona, że |do nich obrana nie stosownie, weś 
s - m" 
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Czynności Wydziału krajowego 
za czas od 1go kwietnia po koniec lipca. 
(Dokończenie.) 

Udano się do ck. prezydjnum namiestnietwa z 
prośbą, ażeby poparło u władz centralnych pro 
jekt krajowego Towarzystwa rybackiego, tyczący 
się zawiązania układów międzynarodowych, w 
przedmiocie zarybienia Dniestru i Prutu, tudzież 
ochrony ryb w tychże rzekach. 

Wystósowano do wszystkich wydziałów po- 
wiatowych okólnik z wezwaniem, ażeby poparły 
u ck. ministerstwa rolnictwa memorja} komitetu 
galicyjskiego Towarzystwa gospodarskiego w spra- 
wie produkcji i sprzedaży soli bydlęcej. 

Przyjęto do wiadomości, że e. k. namiestni- 
ctwo wydało do wszystkich władz politycznych 
okólnik, którym sprzedaż rybiej trutki podcią- 
gnięto pod postanowienia rozporządzenia mini- 
sterjalnego, zawierające szczegółowe zastrzeżenia 
przy sprzedaży trucizny, oraz że rząd zamierza 
przedłożyć Sejmowi krajowemu na najbliższej se- 
sji ponownie projekt ustawy o ochronie ryb. 

Udzielono komitetowi galic. Towarzystwa 
gospodarskiego zasiłek z fanduszu krajoweg» w 
kwocie 300 złr. na stypendja dla uczniów szkoły 
uprawy i wyprawy lnu w Gródku. 

W skutek podania wydziału powiatowego w 
,Mościskach, a na podstawie opinji komitetów o- 
budwóch krajowych Towarzystw gospodarskich 
wystósowano do prezydjnum namiestnictwa zapy- 
tanie, czy ek. rząd byłby skłonny przedłożyć Sej- 
mowi krajowemu projekt ustawy, zmierzający do 
zaprowadzenia paszportów dla koni, przyp: .wa- 
dzanych na targi, lub udzielić w danym razie 
poparcia projektowi tego rodzaju, któryby przez 
Wydział krajowy do Sejmu został wniesionym. 

Udzielono p. dr. Adamowi Prażmowsziemu 
na dokończenie podróży naukowej, którą p. Pra- 
żruowski podjął dla uzupełnienia wykształcenia 
swego w rolnictwie, dodatkowy zasiłek z fundu- 
szu krajowego w kwocie 200 złt. 

Uchwalono przedłożyć Sejmowi krajowemu 
na najbliższej sesji wniosek, ażeby wyznaczył z 
fanduszu krajowego na zalesienie wydm piasczy- 
stych w powiecie jarosławskim ns rok 1SS2, 
1888 i 1884 po 400 złr., na rok 1585 i 1586 po 
360 złr., a na rok 1587 i 1888 po 150 złr.; nad- 
to zaś na zalesienia wydm piaszczystych w nie- 
których gminach powiatu przemyślańskiego na 
rok 1882 i 1883 po 150 złr. 

Na życzenie p. ministra rolnictwa, zakomu- 
nikowane Wydziałowi krajowemu przez ck. pre- 
zydjum namiestnictwa we Lwowie, podano do 
wiadomości e. k. rządu zapatrywanie Wydziału 
krajowego w przedmiocie wydzierżawienia prawa 
poszukiwania nafty i wosku ziemnego» w dobrach 
państwowych i dobrach należących do funduszu 
religijnego w Galicji. 

Udzielono p. Edwardowi Windakiewiczowi, 
uczniowi akademji górniczej w Przybramie, zs- 
siłex z fanduszu krajowego w kwocie 50 złr. na 
wycieczkę naukową. 

Uchwalono udzielić z fanduszu krajowego 
Spółee włościańskiej w Suchodole, zawiązanej w 
celn eksploatacji nafty, pożyczkę bezprocentową 
w kwocie 200 złr., a takiejże Spółea w Krośnie 
pożyczkę bezprocentową w kwocie 1000 złr. i u- 
stanowiono warunki, od których zawisła wypłata 
kwot powyższych. 

dzielono p. Stanisławowi Torchalskiemu, 


giębi serea, aby żart przemienił się czemprędze 
w rzeczywistość. Przypatrzył się jeszeze raz ba- 
ronowi z uwagą i spytał: 

—- Szczególny kostjum wybrałeś, baronie ! 
Czy miałeś do tego jaki powód specjalny ? 

— Oh! żadnego! — odparł baron od nie- 
chcenie. — Prosty kaprys, fantazja. Zresztą 
chciałem zaintrygować waszą ekscelencję, Sły: 
chać w mieńcie, iż policja zrobiła odkrycie zna- 
komite; wpadła ua trop całej bandy rabusiów, 
jakby armja doskonale uorganizowanej, 

yrektor poklepał swój nos przyjacielsko i 
odrzekł z miną nader poważną i tajemniezą : 

— W samej rzeczy! ale musimy bardzo 
ostrożnie l rozumnie postępować, gdyż mamy do 
czynienia z kwintesencją łotrów sprytnych i prze- 
Pie jak rzadko. Sam całą sprawę pro- 
wadzę | 

e Biedni rabusie! Już po nich! —qzekł 
baron i skłonił się nisko przed jego eksce- 
leneją. Na. a 

— Ale dzieci, już czas — powiedział dy- 
rektor patrząc na zegarek — blisko dziesiąta, 
Powóz dawno zajechał. A twój ekwipaż, baronie ? 
Nie widziałem go przed bramą. 

— Chciałem paniom zrobić niespodziankę, 
a wtedy nie zajeżdża się przecież powozem | — 
roześmiał się baron wesoło. 

— Pan baron przyjął miejsce w naszym po- 
wozie! — rzekła matka tonem nieznoszącym 
opozycji. 

Powóz zajechał przed sehody, baron ukryty 
po za fałdy robronów szerokich matki i córki, 
wskoczył za niemi lekko do powozu. Lokaj 
drzwiczki zatrzasnął, krzyknął: — „Do dworu* 
— i konie ruszyły z kopyta. 
~ Baron z głębi piersi odetchnął, Nigdy może 
nie był w większem niebezpieczeństwie, i nigdy 
się jeszcze równie gracko nie wywinął. 

Rozdział siedmdziesiąty i trzeci. 
Bal maskowy u dworu. 


Nietylko pałac monarszy, ale również plac 
obszerny, zamkowym nazwany, g>rzał światłem 
różnobarwnem. Pułk kawalerji utrzymywał po- 
rządek na ulicy najbliższej i przed pałacem. Po- 
wozy, każdy z dwiema migającemi, ni to błędne 
ogniki, latarniami, z r. ¿yeh stron nadjeżdżały 
Mężczyzni wyskakiwah $ trotoar, kobiety 
dżały pod sklepione ar' ;dy bramy wj 
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nezniowi akademji górniczej w Przybramie, za- 
siłek z funduszu krajowego w kwocie 50 złr. na 
wycieczkę naukową. > 

Poruczono na podstawie wniosków komisji 
geologicznej krajowej Rady górniczej badania 
geologiczne terenu karpackiego w roku 1881 p. 
Henrykowi Walterowi, c. k. starszemu komisą- 
rzowi górniczemu, któremu dodano do pomocy 
p. dr. Emila Dunikowskiego, oraz pp. dr. Włą- 
dysławowi Szajnosze i R. Zuberowi. 

Zaasygnowano na utrzymanie szkoły sny- 
cerstwa w Zakopanem wyznaczone przez sejm 
krajowy zasiłki na rok 1881, a mianowicie Za- 
rządowi Towarzystwa tatrzańskiego 300 złr. i 
tyleż zarządowi szkoły rzeczonej. d 

Udano się do c. k. Prezydjum Namiestnie- 
twa we Lwowie z prośbą, ażeby przedstawiło 
e. k. Ministerstwu handlu, że zasiłek w kwocie 
2000 złr, udzielony 2 funduszn krajowego na 
założenie szkoły garncarstwa w Kołomyi, zuży- 
tym został "przez zarząd szkoły w znacznej 
części niewłaściwie, bo na pokrycie bieżących 
wydatków szkoły. 

Ułożono projekt umowy względem udziele- 
nia p. Leonardowi Marconiemu, e. k. profesoro- 
wi szkoły politechnieznej, bezprocentowej poży- 
ezki z funduszu krajowego w kwocie 5000 złr. 
na przedsiębiorstwo wyrobów z alabastru w Brzo- 
zdowcach, a następnie po zawarciu umowy wy- 
płacono kwotę powyższą. 

ważniono pp. Augusta Schellenberga i 
Ludwika Wierzbickiego, w myśl wniosku kura- 
torji dla spraw przemysłu domowego i drobne- 
go, do odbycia kosztem fnnduszu krajowego po- 
dróży, w celu zbadania stanu i potrzeb przemy- 
słu tkackiego w powiatach Jssielskim, Krośnień- 
skim i Rzeszowskim. 

Postanowiono na wniosek kuratorji dla 
spraw przemysłu domowego i drobnego, zakupić 
z funduszu krajowego po 25 egzemplarzy każdej 
serji wydawanych przez Muzeum przemysłowe 
miejskie we Lwowie „Wzorów przemysłu domo- 
wego na Rusi” i udzielono na podstawie wnio- 
sku c. k. krajowej Rady szkolne; bezpłatnie po 
jednym egzemplarzu serji I. i II. tychże wzorów 
Seminarjom nanczycielskim żeńskim we Lwowie, 
Krakowie i Przemyślu, szkołom wydziałowym 
żeńskim w Krakowie i Lwowie, Przemyślu, 
Rzeszowie, Stanisławowie i Tarnopolu, wreszcie 
szkołom żeńskim pp. Prezentek w Krako- 
wie i pp. Benedyktynek obrządku łać. i orm. 
we Lwowie. 

Zaasygnowano Wydziałowi powiatowemu w 
Dąbrowie na założenie szkól koszykarstwa w 
Bolesławiu i Gręboszowie dalszy zasiłek z fun- 
duszu krajowego w kwocie 400 złr. 

Zgodzono się na wniosek kuratorji dla spraw 
przemysłu domowego i drobnego ns projekt za- 
łożenia szkoły koszykarstwa w Stanisławowie i 
oznajmiono magistratowi miasta Stanisławowa , 
Że na uajbliższy kurs koszykarstwa w technolo- 
gicznem muzeum przemysłowem w Wiedniu wy- 
szle Wydział krajowy kosztem funduszu krajo- 


wego ok ucznia koszykarstwa, 8- 
żeby go przysposobić na nauczyciela przyszłej 
szkoły. 


Postanowiono wysłać na najbliższe kursa ko- 
szykarstwa i wyrobów z drzewa w technologi- 
cznem muzeum przemysłowem w Wiedniu ko- 
sztem fanduszu krajowego po dwóch stypendy- 
stów i zamówiono u Dyrekcji rzeczonego muzeum 
miejsca dla tychże stypendystów. 

Wyznaczono pierwsze posiedzenie ankiety 
dis zbadania obecnego stanu przemysłu ręko- 
dzielniczego w kraju i wskazania najwłaściwszych 
Środków do podniesienia tego przemysłu, na dzień 
1. czerwca br. 

Wystosowano do magistratów miast Lwowa 
i Krakowa, oraz dó wszystkich wydziałów po- 
wiatowych okólnik z wezwaniem, ażeby dołożyły 
wszelkich starań w eelu zachęcenia rękodzielni- 
ków do udziału w wystawie wyrobów tkackich, 
którą urządza zarząd muzeum przemysłowego wa 
Lwowie w roku bieżącym , a w razie potrzeby 
wzięcie udziału im ułatwiły. Ì 

Wydział krajowy zakupił realność p. J. Mi- 
łaszewskiego. położoną na rogu uliey Stryjskiej i 
ów. Marka, na wystawienie nowego budynku dla 
krajowej szkoły gospodarstwa lasowego. Przed- 
7 22 "W EE WZ 0 | 


Dyrektorstwo spóźnili się nieco. Mistyfikacja 
p zez księżnę Amalję, ułożona powiodła się, gdyż 
najjaśniejsi przez delikatność udawali, iż nikogo 
nie poznają, i dali się intrygować i wróżyć ile 
chciano. ; 

Wróżki indyjskie znikły, a natomiast poja- 
wiła się w sali tronowej najjaśniejsza pami z 
świetnym orszakiem strzeleckim, i zasiadła obok 
dostojnego małżonka. 

W chwili, gdy dyrektorstwo wchodzili z 
córtą i zięciem im spe, rozpoczął się polonez, 8 
raczej korowód masek, które przy bardzo wol- 
nym tępie muzyki, miały przedefilowąć po przed 
stopnie tronu. 

Dyrektor, jako niemaskowany, usunął się 
od razn do bocznych pokojów, na panią dyre- 
ktorowę Zaś czekał w stroja francuskim komi- 
sarz policji, który od lat wielu wzdychał do ty- 
tułu radcy, i chiał sobie zaskarbić łaskę u dy- 
rektorstwa ; baronowi nie nie pozostało, jak po- 
dać rękę Anguście. 

Nie miłą mu była ta prezentacja na samym 
wstępie, setkom oczu ciekawych, a wiedział, że 
ściągnie ogólną na siebie uwagę, do uszka sze- 
pna} więc Auguście, czyby nie lepiej usunąć się 
z koła, i w jednym z gabinetów pogawędzić we 
dwój+ę swobodnie, ale wielce się przerachował! 
Auguście szło właśnie o rozgłos jak największy, 
i pokazanie się z pięknym bandytą, wszem wob ec 
i każdemu z osobna. 

, Poszedł więc dalej, z głową jak zawsze da- 
mnie podniesioną i odrzucając Śmiało spojrzenie 
za spojrzenie, 

Augusta nie posiadała się z radości. Robili 
farorę w całem tego słowa znaczeniu. Którędy 
przeszli, głuche szepty się rozlegały, nawet u 
stóp tronu pojawienie się bandyty z pasterką 
wywołało wrażenie i najjaśniejsi zapytali o nio- 
go. Nikt nie umiał jednak zaspokoić ich ciekia- 
wości. 

Baron szukał Eugenji w orszaku królowej. 
Znalazł ją wkrótce. Odznaczała się postawią 


wspaniałą, którą podnosił jeszcze pyszny str ój: 
strzelecki. Ale jakże była bladą straszliwie! P. d 
nabrzmiałemi powiekami czuło się. łzy, siłą woli 
jedynie powstrzymywane, usta od czasu do cz a- 
su drgały jej boleśnie. Serce mu się Ścisnęło. 
Jakże ciężko przeciw niej zawinił! I dlacz e- 
go? Aby zapewnić nabie w danym razie pom oc 


EO m ME W PA WEEK 


siębiorstwo budowy poruszone zostało inżyniero- 
wi cywilnemu p. Ludwikowi Radwańskiemu we 
Lwowie, który w koncertacji najkorzystniejsze 
podał warunki. 

W skutek odezwy ck, naraiestnictwa Wy- 
dział krajowy delegował do ankiety dla sprawy 
pomnożenia liczby kas oszczędności w Galicji 
dr. Józefa Wereszczyńskiego i dr. Tadeusza 
Pilata. W obradach ankiety wziął udział tak 
że marszałekkrajowy. 

Na zapytanie p. ministra skarbu w sprawie 
petycyj wschodnio-galieyjskich reprezentacyj po- 
wiatowych i tarnopolskiej filji galie. Towarzystwa 
gospodarskiego o ustanowienie osobnej podkomi. 
sji reklamacyjnej dla podatku gruntowego w 
Tarnopolu, odpowiedział Wydział krajowy, że 
zdaniem jego wobec identycznych motywów, na 
podstawie których pismem z dnia 7. marca br. 
użnał poźądanem ustanowienie osobnej podkomi- 
sji reklamacyjnej dla krakowskiego rejonu, nale- 
żałoby także uwzględnić równobrzmiące co do 
celu petycje reprezentacyj powiatowych tarnopo!- 
skiego re'onu. 

Wydział krajowy udzielił tytułem jednora- 
zowych zasiłków słachaczowi szkoły weterynarji 
we Wiedniu Michsłowi Rossowi 100 złr., a słu- 
chaczowi ck. akademji rolniczej w Wiedniu Zy- 
gmuntowi Beinowi 150 złr. na podróż do Mona- 
chium, celem uczęszczania na uniwersytet tam 
tejszy. 


Korespondencje. 


Poznań 31. sierpnia. 
(W sprawie wyborów. — Metryki dla dzieci opu! 
saczających szkołę, — Szkota w Chełmnie. — Kra- 
Szewski o Wielkopolsce). 


(L.Z.) Ubolewać zaiste należy nad obrotem, 
jaki wzięła sprawa agitacji wyborczej na Gór- 
nym Szlązkn. Wobec przewagi inteligencji nie- 
mieckiej i duchowieństwa czującego wprawdzie 
potrzebę szanowania i propagowania języka 
polskiego, ale nie będącego dziś świadomem 
swej przynależności do narodu polskiego, nale- 
żało być, jak nieraz cd początku podnosiłem 
zbyt ostrożnym, aby sprawy nie popsuć i dal- 
szym krokom me zaszkodzić. Zbyt gorliwi 
nasi krzykacze popchnęli łaknącego sławy — 
zresztą osobistość miernego talentu — p. Przy- 
niczyńskiego do pójścia w ślady Filipa z Ko- 
nopi. Wyrwał się, na swoją rękę utworzył ko- 
mitet — i sprawie całej zaszkodził. Sposób 
w jaki utworzył komitet naSzlązk Górny, świad- 
czy, że p. Przyn. nie ma najmniejszego wyo- 
brążenia o agitacji, nie zna wcale ludu górno- 
szląskiego i tylko duma i chęć zaimponowania 
czemó w Świecie popchnęły go na te tory. Na 
dobitek złego oświadcza znowu jeden z komite- 
towych, że panu Prz. nie dał żadnego upowa- 
żnienia ani zezwolenia do zaliczenia go pomię- 
dzy ezłonków komitetu sziązkiego. Postawiony 
zaś przez p. Przyniczyńskiego kandydat drugi 
(o jednym ks. Dermbończyku już wam pisałem), 
p. dr. Fr. Chłapowski oświadczą także, że z ko- 
mitetu, w którym zasiada p. Prz., kandydatury 
przyjąć nie myśli. Wszędzie więc, na każdym 
kroku zawód, co świadczy, że p. Przyniczyń- 
ski wdał się w rzeczy mie swoje, a przynaj- 


mniej, że tak pomiędzy Polasami jak i 
Niemcami na  Szląsku jest persona  wieles 
ingrata. 


Wobec agitacji Niemców katolików w pół- 
nocnej dzielnicy, w Prusieck zachodnieb, a mia- 
nowicie zaczapek katoli. pism Westpr. Volksblatt 
ogłasza komitet wyborczy na Prusy zachodnie co 
następuje : 

„Zmewoleni zaczepkami wymierzonemi na 
posła naszego p. Leona Czarlińskiego z Zs- 
krzewka przez Westpreussisches Volksblatt o- 
świadczamy dla wyjaśnienia sprawy : 1. Niemcy 
katolicy pomijają zupełnie nasz komitet powia- 
towy i działają bez porozumienia się z nami na 
własną rękę, zaczepiając bez powodu i celu na- 
szego posła. 2. P. Leon Czarliński zdawał już 
raz wyborcom sprawę z swego poselstwa, a ko- 
mitetowi powiatowemu oświadczył, że na jego 
wezwanie gotów jest stanąć ponownie przed 
wyborcami z sprawozdaniem poselskiem. 3. Kan- 


księcia. A gdzież jest książę? Stoi tuż za swoją 
cfiarą, z ostentacją przykłada prawie ramię do 
jej ramienia, aby wszyscy widzieli, iż takie s8- 
me noszą barwy. Szepce coś Eugenji z uśmie- 
chem tryumfatora, ona bąka jakieś odpowiedzi 
bezmyślne, bo czyż jej wolno księciu krwi oka- 
zać, ile w jej sercu jest pogardy i nienawiści 
dla nikczemnegoj intryganta i bezlitośnego prze- 
ślądowcy? Mimo boleśnego zadumania, nawet 
Eugenja spojrzała z ciekawością na bandytę. Nie 
poznała go również, ale on, w poczuciu winy, 
względem niej popełnionej, spuścił w dół oczy 
mimowoli. l 

On, który przyzwyczaił się gardzić wszy- 
stkiem i stać po nad wszelkim prawem ludz- 
kiem i boskiera, obawiał się dziś jednego, a o- 
bawiał się jak dziecko kary, spotkania z Gusta- 
wem Forbachem. Pokochał szczerze to serce szla- 
chetne, i nawzajem tyle dobrego doświadczył od 
niego. O, gdyby nie hył księciu dogodził, gdyby 
nie był popełnił tej nieszczęsnej zamiany! 

Jedna tylko myśl go pocieszała, iż Forbach 
może się tylko domyślać, ale nie może mieć 
pewności, iż baron Brandt dopomógł księc'u do 
tej intrygi, a chećby nawet, toć go nie pozna, 
tak, jak i inni. Będzie się starał uniknąć z 
nin: spotkania, i wyniesie się czemprędzej z 
pałiieu. s ma 
Ale cóż się dzieje z Forbnchem ? Na widok 
bandyty zbladł jak przed widmem straszliwem, 
przeszył barona wzrokiem piorunującym i peł- 
nym najwyższej pogardy, a pięście zacisnął, 
jakby się chciał rzneić na niego. 

Już był baron na końcu sali, a jeszcze ścigał 
go ten wzrok płomienny. Czyżby jeden Forbach 
mimo przebrania mistrzowskiego, poznał go wśró 
tłummn? Toby baronowi popsuć mogło szyki 
djabelnie! 

Skończył się wreszcie korowód, i baron 
a wielkim trudem, potrafił odszukać dyrektoró- 
wę, aby oddać jej córkę. 

Lecz zawiodły go nadzieje, i teraz jeszcze 
wymknąć się nie mógł. Mama żywiła te same 
co córeczka chęci, chciała zatrzymać przy sobie 
jak najdłużej zdobycz upolowaną, i ehwalić się 
baronem na wszystkie strony. (C. d. n.) 


dydatem na posła do parlamentu w okręgu na-ji że gdy była w Wiedniu, wizytował ją cesarz | stosunku światła, jak do nich prąd idzie, t. j. nie 


DZIENNIK POLSKI. 


szym pozostanie p. Leon Czarliński, który po- 
siadał i posiada zeufanie wyborców, a którzy mu 
niniejszem za podjęte trudy i gorliwe wy- 
pełnianie obowiązku publiczne składają podzię- 
kowanie. 

Spodziewamy się, że wobec listu p. Czar- 
lińskiego, wobec oświadczenia komitetu wybor- 
czego na Prusy zachodnie, ostatecznie przestaną 
Niemcy katolicy w okręgu tucholsko-chojnickim 
wichrzyć i przyjdą do przekonania, że pretensje 
ich nie są słuszne, chyba że rzeczywiście butą 
ich i arogancja zarażona została pruskim, krzy- 
żackim jadem i słusznej sprawie wbrew głoszo- 
Bym przez siebie zasadom, odmówią poparcia. 
My nie żądamy rozdwojenia w Warmji, na Gór- 
nym Szlązku, bo wtenczas przejdą wrogowie tak 
katolicyzmu jak i polskości — niech więe Niemcy 
katolicy to uznają i działają tam, gdzie są, czy 
to w moralnej czy liczebnej reniejszości, pospołu 
z nami. Może za to nam się w znany sposób 
niemiecki, po ukończeniu kulturkampfn odwdzię- 


czą! Zwycięztwo moralne będzie po naszej stro-|skała w osobie Rosji przyjaciela wiernego, najd. 29. sierpnia. Ofiarą jego była pani W. M., oby- 
nie. Prawą tylko to jest, że my na tem zwy- którym można polegać. 


cięztwie żle wychodzim, ale widocznie sumienie 
niemieckie jest inne, jak polskie. ; 

Z jakiemi trudnościami muszą dzieci nasze, 
a wraz z niemi i ich rodzice i opiekunowie w 
szkołach walczyć, o tem ustawicznie prawie 
przychodzi mi donosić. Dawniej z% inspekcji du- 
chownej ksiądz kapłan znający swoją parafję do- 
kładnie, nie potrzebował wcale metryk przy 
przyjmowaniu lub zwalnianiu dziatwy ze szkoły. 
Inspektorowie świeccy żądali stanowczo od ka- 
żdego dziecka, mającego być uwolnionem, do- 
stawienia metryki, w przeciwnym razie dziecko 
ze szkoły nie wypuszczono. Ileż to czasu, zabie- 
gów, kosztów, potrzebował taki biedny wyrobnik, 
zanim żądaną metrykę mógł dostawić! Niejedno- 
krotnie parę mil masis} dla takiego świadectwa 
wędrować — mianówicie zaś w takich parafjach, 
gdzie probostwo jest osierocone, a gdzie rząd 


wszelkie księgi kościelne zabrał! Sprawą tą za-| 


jął się poseł wrzesiński ks. dr. Stablewski i pa 
kilkukrotnych bezskutecznych korespondencjach 
nzyskał cd rządu poezątkowo pewną ulgę. Mini- 
ster kultu rozporządził *owiem, że tylko w tych 
przypaćzech, w których listy policyjne nie za- 
wierają dnia urodzenia dziecka, potrzebną jest 
metryka. Uiga ta była małą, bo ilnż to dzieci 
dzień urodzenia nie jest zapisany w listach 
policyjnych, a w takim razie potrzebną jest dla 
każdego dziecka osobna metryka. Msgr. Stablew- 
ski udał się więc jeszcze raz do rejencji i ną 
podstawie owego rozporządzenia ministerjalnego 
uzyskał wreszcie jeszcze dalsze ulżenie, t. j. że 
nauczyciele winni są księżom listy dzieci, mają- 
cych ze szkoły być uwolnionemi, przedkładać, z 
prośbą, aby tam, gdzie brak daty urodzenia, 
spisy te dopełniali. Tym więc sposobem, dzięki 
zabiegom szanownego posła wrzesińskiego, dla 
naszego biednego ludu nastała pewną ulga. 

Tylekrotnie donosiłem wam, że nasze wła- 
dze podrzędne wcale się nie stosują do rozpo- 
rządzeń władz wyższych, gdy idzie o nas. „Pop 
swoje, a czort swoje.“ W Chełmnie, w Prusiech 
Zachodnich tak samo, jak u nas w Poznaniu 
dąży magistrat do tego, aby w zsymultanizowa- 
nych szkołach tamtejszych był stosunek nauczy- 
cieli katolickich do dzieci tejże religii w odwro- 
tnym stosunxu, jak nauczycieli ewangelickich 
do mniejszości dzieci ewaugeliekicb. Miuister 
Puttkamer owego czasu na zażalenie ojców rodzin 
polskich rozporządził, ażeby nie prawny ten sto- 
sanek usunąć, że na opróżnione posady pizyjść 
winny siły nauczycielskie polskie i katolickie, 
dalej że w ośmiu klasowej szkole ma się odby- 
wać nauka religji w trzech mniejszych klasach 
po polsku. Czy myślicie, że to wykonano? Nie! 
Powołano wprawdzie jedną nauczycielkę katoli- 
ezkę, ale nie umiejącą słowa po polsku, druga 
powołana jest ewangeliczką. W ogóle zaś siły 
nauczycielskie katolickie nie wystarczają, ażeby 
religja katolicka dostatecznie mogła być wy: 
kładana, 

Pisma nasze występują przeciwko Jubiłatow 
naszemu w I. Kraszewskiemnu z powodu sąd 
jego o dzielnicy naszej, umieszczonego w Kč 
sach. Szanowny Jubilat zna widocznie księztwi 
z posłuchu—s choć blizko nas mieszka, nie zn 
przeszkód, nie zna sideł, jakie Niemey wraz |. 
naszym rządem opiekuńczym nastawiają. 
się przypatrzył tu wszysthiemu z bliska, 
poczuł knut pruski — a niezawodnieby przyzna 
że pracujemy jak możemy. Posprzeczsray 
niesiedy — atoli pracy nad dobrem kraju niit 
nam nie może odmówić. Prusak, to nie dobrq- 
duszny Sas, który broni się dziś przeciwko spn|- 
saczeniu swego kraju, swego charakteru. 


ZIEMIE POLSKIE. 


Warszawa 30. sierpnia. Gazety nie przej. 
stają się interesować Sprawą nabycia pewne 
liczby akcyj drogi libawo-romeńskiej przez nie 
mieckie konsorcjum. Wszystkie one są prz 
konania, ża nabywcy dążyć będą dó tego, ab 
handel zbożowy, koncentrujący się od kilku lat 
w porcie lihawskim, zwrócić na nowo do Kró- 
lewea, i boleją nad szkodą, jaką ztąd poniesie 
handel krajowy, proponując Środki, któreb 
zmniejszyły wpływ zagranicznych właścicieli ak- 
cyj na losy kolei. ) 
przez Niemców wynosi z górą dwa miliony 
rubli, które rozdzielone na znaczną liczbę osób 
dają ira przewagę na zebraniach. Rząd zaś we- 
dług brzmienia ustawy, Pomimo, Że jest posią- 
daczem akcyj na sumę pięć milionów rubli 
rozporządza stosunkowo bardzo nie wielką li 
czbą głosów. Aby przeto zrównoważyć wplyw 
niemiecki, niektóre gazety, a w ich liczbie 


, 


Porjadok proponują sprzedaż aizcyj, własnością i 


skarbu będących, osobom znanym rządowi, 
przedstawiającym rękojmię, że nie nabywają 
akcyj na handel, tak iżby one ostatecznie nie 
wpadły także w zagraniczne ręce, 

Nowosti donoszą, że w Ostrogu i Równem 


w wołyńskiej gubernji mają przystąpić do budo- n 


wy nowych prawosławnych cerkwi. 


mama 


BprRny kaZzraniczne, 
Petersburg 30. sierpnia. Według Nowosti 


ministerstwo finansów zajęło się przejrzeniem u. | Wracamy raz jeszcze do podanej przez nas we' 
| wczorajszym numerze Dzien. Polsk. wiadomości o 

Po raz pierwszy spotykamy w prasie rosyj: próbie elektryczneg» oświetlenia sali posiedzeń sej- 
skiaj wymienione nazwisko księżnej Jurjewskiej, ' 
wdowy po Aleksandrze II. Uczyniły to Pietiers-' 
burgskie Wiedomosti, donosząc, że księżna z sy-- 


stawy fabrycznej. 


|nem swym Piotrem bawi obecnie w Karlsbadzie, 


Niechbj; stkiem wyraził Smolka radość swą z powodu du- 
niechby; | chowego zbliżenia rię Polaków do Węgrów, tak wy- 
»|raża'e obiawionego przez uniwersytet Jagielloński, 
SIĘ |i przadetawił w dzielnem rozumowanin zbawienne 


artość kupionych akcyj | 70%» znalazł już przytułek na stare lata, w zacnym 
t 


| nów, złożył rangę oficerską, 
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Franciszek Józaf, a cesarzowa „przysłała po nią |świecą gdy prąd jest słaby i równie gasną, gdy 
karetę". Czy dla tego, aby ją księżna odwidziła |iest za silny. Pan Rychnowski z lampami swemi, 
— wspomniany dziennik nie mówi. regulującemi same prądy światła elektrycznego, nie 
z powodu przyjazdu króla i królowej duń-|jest jeszcze gotów. Dlatego też, prowizorycznie, na 
skich w odwiedziny do dzieci swoich, Nowoje| wypadek, gdyby światło elektryczne nie chciało 
Wremia podnosi, że dzięki związkom familijnym | funkcjonować, zaprowadza p. R. oświetlenie gazo- 
z domem rosyjskim znaczenie Danji wielce się| we. Przytam maszynę przyjdzie zmienić na inną, 
podniosło, a podniesie się jeszcze bardziej, gdyjo sile 8miu koni, a wtedy, gdy i maszyna będzie o 
na tronie skandynawskim — Szwecji, Norwegii|dwa konie silniejsza i lampy pomysłu p. Rychno- 
i Danji — zasiądzie syn dzisiejszego króla Chry-| wskiego będą wygotowane, oświetleniu sali sejmo- 
stjana XI., Żonaty z następczynią trznu szwedz-| wej światłem elektrycznem mie już nie stanie na 
kiego. Wtedy dopiero poczują Niemcy, eo to|przeszkodzie. Pan R. mniema, że może jeszcze do 
est związek skandynawski, oparty na sojuszu|14, bm. zdoła uporać się ze swojem zadaniem. 
is Rosją. woła pan Suworyn! Nie dziw, że już Konsulowi austrjackiemu w Tunisie, Teo- 
dziś Niemcy przemyśliwują nad kanałem, któ-|dorowiezowi, ukradli beduini wierzchowca. 
ryby łączył porty ich bałtyckie z portami nie- Do szkoły handlowej miejskiej wieczornej 
mieckiego morza, a to dla tego, ażeby nie być| rozpoczną się wpisy z dniem dzisiejszym o gods. Tej 
na łasce Skandynawów, władających wrotami|wieczorem w gmachu szkoły realnej przy ul. Ka- 
prowadzącemi z jednego do drugiego morza.| miennej a wykłady w poniedziałek dnia 5. bm. 
Danja nie pożałuje związków swych z państwem Rabusie. Niepamiętny w Krakowie wypadek 
potężnem, kóńczy Nowoje Wremia: Danja pozy-|napadu i rabunku — pisze Czas — zdarzył się 


wtelka z Bochni, która pam  przesyłe opis tego 

Z Władywostoku nad Cichym Oceanem, | wypadku. Między godziną 9. a 10. wieczorem, pod- 
rząd zamierza zrobić pierwszorzędny port wejen-|czas deszczn i wichru napadło ją idącą od bramy 
ny, któryby służąc ze schronienie dobre dla ma-|Florjańskiejdo | dworca kolei dwóch opryszków i 
Jącej się tam jeszcze na większą skalę rozwi-|.zdarli jej chustkę czarną tybetwą ze szyi wraz 


1 


nąć marynarki wojennej, zawierał jednocześnie |z szpilką złotą, którą była zapiętą pod szyją, torbą 
dostateczną ilość wszelkiego rodzaju warstatów |reczną kanwową w kwiaty, miieszczącą rozmaite 
tak okrętowych, jak i artyleryjskich, ażeby sam | drobne sprawunki, ręćzną neceserkę i parasol je- 
sobie mogł wystarczyć nie oglądając się na|dwabny. Szczęściem dla niej, że rabusie nie szukali 
Kronsztat. jej po kieszeniach, gdzie miała pugilares z pie- 
Cerkownyj Wiestnik zamieszcza obszerny |niedzmi. Rabusie wyglądali na węglaszy. Policja 
artykuł o ruchu „skopczestwa,* przywodząć dane|krakowska została zawiadomioną o tym napadzie i 
tak obraydliwej natury, że nie mogąc ich powtó-| rabunku. 
rzyć dla samej przyzwoitości, ograniczamy się W Krynicy do dnia 28. sierpnia przesanęło 
na skonstatowaniu ubolewań Wiesżnika, że ilość |się 2.919 vsób i ciągle ich jeszcze przybywa. W osta- 
ur curaz wzrasta, szczególnie w gubernjach |tnich czasach bawili tu na kuracji: hr. Marja L e- 
wielko rosyjskieb, bo z południowych, jedns|dóchowska, obywatelka z Podola ros.; hr. Pela- 
tylko Taurycka została tą zarazą dotknięta. Kraj|gja Potocka, ze Sławaty; Mikołaj Bołos-An- 
zabrany i Ruś nie zna jej wcale. toniawicz, znany poeta i twórca dramatu: „An- 
W powiecie Chwałyńskim, w gubernji Sara |na Oświęcimówna*; hr. Wiktorja Dębińska i 
towskiej, lud prosty święcie wierzy w blizki koniec |hrabianka Mieroszewska z Rndołowie. Ze świa- 
świata i przyjście Antychrysta. Włsdze rządowe |ta zaś naukowego dr. Balasits, profesor uniwer- 
wdały sẹ w tę sprawę, ale nie wiele pomugły |sytetu lwowskiego i dr. Karimierz Grabowski, 
do uspokojenia umysłów. docent wszechniey jagiellońskiej, Przebywający tu 
w Kierczu, ja} donosi Porjadok, rozeszła |do niedawna dr. Ksawery Liske, prof. uniw. i 
się w mieście wiadomość, że niebawem wszyscy | prezes „Koła literackiego“ we Lwowie, odjechał 
żydzi, nie pracujący w pocie czoła fizycznie, bę-|ztąd do kąpiel morskich w Ostendzie, 
dą wypędzeni. Pogłoskę tę miał niby potwier- Wykaz inspekcji e. k. dyrekcji policji 
dzić jakiś wyższy urzędnik administracyjny w|z 1. września. Skradziono panu M. 8. w Winni- 
rozmowie z jakimś żydem, do inteligencji nale- |kach ośmioletniego konia i ośmioletnis klac? kaszta- 
żącym. Nie dziw więc, że żydzi w strachu, i żejnowatą w łącznej wartości 120 złr.; pani A. B. 
niektórzy już nawet poczęli robić przygotowania |2 pomieszkanis ul. Brygieka l. 1 czarny szal, czar- 
do drogi. ną suknię, dwie haftowane koszule i jedną parę no- 
żów srebrnych. — Straż policyjna aresztowała Emi- 
la Hilda ze skradzłonem paltem, Jana Celnera wraz 
K R 0 N l K A z skradzionym kuferkiem, napełnionym rzeczami, 
sę 3 Katarzynę Pokorę z powodu podejrzanego posiada- 
Lwów 2. września. dania zegarka „budzika“, a Mayera Rajcesa umy- 
Wiadomości osobiste. Seweryn S moli ko w. | 8030880 ze skradzionym płaszczem. 
ski, młody a pełen talentn pisarz, którego rozpra "7 WF "w 
wa o „szezerben* Chrobrego tyle w swoim czasie Stanisławów 31. sierpnia, Czytamy w Gło- 
obudziła zajęcia, przybył na kilka dni do Liwo-|sje Stanisławowskiem: Do kradzieży, o jakich 
wa. — Artystki dramatyczne Panie Aszperge-|rzadko u nas słychać , znałeżli się w ostatnich 
rowa, Nowakowska I Parżnicka, tudzież |qniach specjaliści w naszem mieście. W nocy z 29. 
p. Woleński powrócili z kilkotygodniowego urlo-! na 30. sierpnia skradziono z domu u profesora tu- 
pu. — Keiążę Kalikst Poniński wyjechał one- |tejszego p. W. kilkadziesiąt złr., a poprzedniej no- 
gdaj do Wiesbaden. — „W stanie zdrowia A (O) (z 26. na 29) złodziej wszeałszy do mieszka- 
dernjącego w Zagrzebin fmp. Pulza nastąpiło zna: |pia porucznika p: K. zabrał z biurka 600 zły. z 
czne pogorszenie, Areyks, Albrecht odwidził onegdaj | pieniędzy przez pp. oficerów złożonych do <menaży, 
RWegoO,TOWATŁYSZA broni, którego leczą w Mödling. | którą poszkodowany prowadził. Sprawców krałasieży 
+ Dr. Teodozy Polański, adwokat krajowy, dotąd nie wyśledzono. 
kawaler orderu żelaznej korony MI. klasy i obywa- Przemyśl, 1. września,  Przyaresztowanie 
tel dóbr ziemskich, mąż w szerokich kołach towa- | dwóch oficerów rosyjskich w Przemyślu s,owodował 
rzystwa YA OEE, zmarł dziś qt Wo- | fotograf tutejszy p. B. Henner, u którego chcieli 
wis w 75 r. życia. Cześć jego pamięci! Wy, kupić widoki miasta Przemyśla i eałem swojem za- 
7 r. Stanisław Smolka, profeso ersy- | chowaniem zwrócili na siebłe podejrzenie tak da 
fotu Jagiellońskiego, doznał w Preszowie nader za- | lece, że p. Henner uważał za stosowne, nwiadomić 
szczytnego przyjęcia ze strony Węgrów, Dnia 29.|9 tem policję miejską. £ tego powodu podniosło się 
sierpnia odbyła się tam w wielkiej sali domu ko-| wiele głosów przeciw p. Hennerowi x tego stron- 
mitackiego ostatnia konferencja, którą Franciszek nictwa, które kokietuje s północnym naszym sąsia- 
Pulszky zagaił treściwem przemówieniem Następnie |dem i rzecz dziwna, że luźne te głosy znalasły 
przedstawiony został dr. Smolka, syn prezydenta | posłach także w innych kołach, które potępiają po- 
izby deputowanych, jako przedstawiciel uniwersytetu |stąpienie p. Hennera z powodu tego doniesienia. 
krakowskiego, Zjechał się on z Pulszkym dnia 24. Ziapatrując się z jakiegokolwiek stanowiska ua 
sierpnia w Hethars, staeji kolei preszowsko-tarnow |tę sprawę, sądzimy, że p. Henner nie zastażył sobie 
skiej. Burzą oklasków powitano przedstawionego, |na podobną opinją; znany on jest bowiem jako do- 
który poprosił zgromadzonych, aby mu pozwolono |bry Polak i wystąpił tu przeciw Rosjanom, jako 
wyrazić uezucia w języku niemieckim. Przedewszy- | zagrażającym interesom narodowym, co jnż z tego 
wnioskować można, że dobrowolnie zrzekł się sna- 
cznego zysku, jakiby mógł był odnieść me sprzeda- 
ży owym oficerom żądanych przez nich fotografije 
Í i Postępniąc ząś tak, wypełnił on swój obowiązak 
skutki tej naukowej łączności. Nastąpiły potem spra obywatelski, a skoro krok ten był zgodny s jego 
wozdania grup posuczególnych o wyniku badań w | wewnętrznem przekonaniem i zapatrywaniem poli- 
archiwach miejskich i rodzinnych w Preszowie, Bar- tyeznem, nie powinien on nań ściągać potępienia. 
dyjowie i t. d., zawierających niesawodnie wielkie Warszawa 31. sierpnia. Pojawił się osobliwy 
skarby dla naszego historyka Wśród głośnych okrzy- | artysta, grający na... liściach kamelij i oleandrów ! 
ków zamknięto posiedzenie. Profesor Smolka zwidzi! Chłopek ten, rodem z pod Łomży, obdarzony ezu- 
następnie górno-węgierskie muzeum i archiwnm łym nader sluchem, dobywa z nieznanego dotąd 
miejskie, w którem znalazł wiele dokumentów nie- | instrumentu tonów siły klarynetowej, 
zwykłego znaczenia politycznego. W magistracie Pierwsza kasa pożyczkowa dla rzemieślni- 
burmistrs podejmował gości z wielką uprzejmością, | ków i robotników stale w Warszawie zamieszka- 
a p. Smolka doznał nader miłego uczucia, kiedy mu |łych otwartą zostanie jutro. 
burmistrz oznajmił, że ojciec jego w roku 1861 W Kozłówce, dobrach hr. Konstantego Za- 
wybrany został honorowym obywatelem miasta moyskiego, w gub. lubelskiej położonych, wszystkie 
Koszyc, wsie, z wyjątkiem jednej, Skrobowa, przystąpiły do 
eteran Zakrzewski, żołnierz Napoleoński | ugody z dworem o zamianę służebności, Od jakie- 
z pod dowództwa księcia Józefa Poniatowskiego, aeon czasu o podobnych ugodach coraz częsciej sły- 
którego niedoli pisaliśmy przed kilku dniami w Dz. | szeć się daje i może da Bóg, że ta nad rolnietwem 
|naszem ciążąca kwestja, prędzej niż się zraza spo 
domu pewnego obywatela z Nanockiego. Upraszamy dziewać można było, rozwiąże sie w drodze po 
przeto korespondenta, który polecił raszej opiece | bnyoh umów; włościanin nasz bowiem, acz powol 
Zakrzewskiego, o spieszne nadesłanie nam dokła- | zdaje się jednak zaczynać rozumieć własny interes 
dnego adresu sędziwego weterana, abyśmy podzielić |; skłaniać się do usuniecia tego wiecznego jabłka 
sie z nim mogli tą pożądaną w jego nieszczęśliwem | niezgody między dworem a gromadą, tej kuli u 
położeniu nowiną. | nogi gospodarstw zarówno dworskich jak wło- 
Z armji. Marszałek-porucznik, Ludwik książę ' ściańskich. 
Windiachgraetz, otrzymał przedłużenie urlopu Poznań 31. sierpnia. Prof. dr. Euler, dyry- 
na rok jeden, — Przydzisleni do armji rodpułko-: gent centralnego zakładu gimnastycznego dla szkół 
wnicy Ferdynand Cronenbold z pułku piechoty .w Berlinie, zwiedza obeenie podobne zakłady w na- 
nr. 41 i Ludwik Hegedüs z pałka huzarów 15, | szem Księstwie, Wczoraj był obecnym na ćwicze- 
powołani zostali do słnżby w sztabie głównym. — niach gimnastycznych nczni wszystkich klas gimna 
Porucznik Konstanty Cetnerski, z 2 pnłan uła- | zjam fryderykowskiego, a dziś ma być obecnym 
k [na takichże ćwiczeniach gimnazjum ad St. Mariam 
Mianowania. Profesor gimnazjnm państwowe- | Mygdalenam. 
o w Czerniowcach, dr. Rudolf Junowiez, miano- Dowiadujemy 
wany dyrektorem niższej szkoły realnej w Serecie.— | trycznym, 
Suplenci, Klemens Herasimowies i Alfred Lo- 
wandowski, mianowani nauczycjelami szkoły re- 


alnej w Serecie, 
Oświetlenie elektryczne sali sejmowej. 


się, że na kongresie elek 
który się odbędzie dnia 15, września 
Paryżu, reprezentować będzie nasze Towarzystw: 
przyjaciół nauk p. August hr. Cieszkowski. 
W powiecie lityńskim, w gub. pedolskie) 
jak donesi Kijewlanin, bandy rabusiów zamasko 
wanych napadają Da dwory i karczmy, a nawa 
na małe miasteczka. Niedawno kilkunastu dobr 
uzbrojonych łotrów przybyło w nocy do Dziakowie 
miasteczka liezącego do 1000 Indności i zrabowa 
kilku miejsewych kupców żydów. Broni użyłi m 
postrach, rtrzelając w powietrze, nikt się im a 
sstą nie opierał, Gospodarowali w miasteczku pr: 


mowych, Owoż maszyna dynamo elsktryczna o sile 
sześciu koni, pomysłu p Rychnowskiego, okazała 
się za słabą na cztery lampy systemu Cromptona — 
a to ztego powodu, Że te nie regulują same w tym 


Pireornmu wi m —— Sp © 


kilka godzin i wywieźli 950 rs. w gotówce, oraz 


na drugi dzień przybyli żandainii i policja. 
éno już jednak było szukać wiatru po polu. 
Wiedeń, 31. sierpnia. Katalog obrazów 


także Krndowskiego. — Urząd ochmistrzowski ogła- 


sza rozporządzenie, mocą którego zakazuje się służ- 
bie, zajętej przy cesarskim skarbcu i zbiorach ar- 


tystycznych, pobierać od publiczności podarunki, Na- 
leży tylko opłacać ustanowioną taksę. — W wiel- 
kiej rseszy konsumentów piwa wybuchła rewolta. 
Wszystkie browary miejscowe podwyższyły cenę te- 
go popnuiarzego trunku o 2 złr. na hektolitrze, w 
sutek czego rozgoryczona publiczność doradza szyn- 
karzom sprowadzania piwa czeskiego. 

Król wirtemberski miał, wedłng Allg. 
Schweiżer Ztg., przyjąć w Nizzy katolicyzm, a skło- 


różnych klejnotów i sreber blisko za 1000 rubli. 
W Dziakowicach jest trzech uriadników, ci jednak 
dowiedzirwszy się o przybyciu kilkunastu uzbrojo- 
nych rozbójników, uznali Sa stosowne, jak mówi 
Kijewlanin, wyjechać u minsteczka do Lityna, zkąd 
Zapó- 


i 
akwarel, wystawionych w Künstlerhaus, wymienia 


; tiker). Pod tym tytułem rozpoczęło w Berlinie byt 
swój codzienny pismo, któremu wróżyć można nie- 
,małe powodzenie. Redaktorem „Przeglądu codzien- 
nego“ jest słynny twórca pieśni „Mirza-Schafy*, 
Fryderyk Bodenstedt, a kolaboratorami jego, 
siły literackie tej miary, co Karol Lützow, Wiktor 
Scheffel, prof, Kuno Fischer i w. i. „Przegląd co- 
dzienny“ nie wdając się w żadne prognostyki poli- 
tyczne, nnikając wstępnych artykułów i sensacyjnych 
wiadomości politycznych, podaje wyłącznie fakta 
stwierdzone, sąd o takowych pozostawiając czytelni- 
kom. Dział kroniki, wiadomości literackich, artysty- 
cznych I naukowych, jest w tym dziemniku świetnie 
reprezentowany. Dla nas jednak, tj, w szczególności 
dla Polaków, nie przedstawia „Tägliche Rundschan* 
wielkiego interesu. Wszystkie kwestje w tem piśmie 
są bowiem omawiane w duchn niemieckim, a raczej 
w duchu kultury pruskiej, z którą kierunek naszych 


wspólnego. 
(b) Pan Tadeusz po niemiecku. Świeżo 
wyszło w Lipsku w księgarni Wilhelma Friadricha ' 
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Zapraszając niniejszem do iak najlicznicazego u- 


e~ omenan 


a —— 


Wiedeń, 2. września. Do dnia dzisiejszego 


dizału, zwracamy uwagę, iż w walnych zgromadzeniach wpłynęło do kas rządowych 294,000 czechizo- 


.Towarzyctwa z głosem stanowczym ; żywimy też nadzio- 


ję, iż wobec ważnych spraw, kraj cały obchodzących, | 7© 


nie odmówią też udziału swego i Szan. członkowie To- 
warzystwa krakowskiego, celem wszechetronnego zbada- 
nią kwestyj powyższych i okazania jednolitości zapatry- 
wań naszych na potrzeby i dobro kraju. 

Pierwsze posiedzenie odbędzie się dnia 21. września 
b. r. o godzinie 10-tej przed południem, w wielkiej sali 
ratuszowej. 


ioo (tzw E 
Przegląd polityczny. 


Lwów 2. września. 


(według $ 31 statutu, biorą udział wszyscy członkowie | Wanych not bankowych. 


Wiedeń, 2. wrześnis. Presse dowiaduje się 
żródła  najpewniejszego, że lgnatiew 
ma być mianowany kanelerzem państwa. Na 
podstawie tej wiadomości zamieszcza artykuł 
wstępny, w którym ostrzega Austrję przed gro- 
żącem jej z tego powodu niebezpieczeństwem, 
ponieważ polityka Ignatiewa, dążąca do zape- 
wnienią Rosji przeważnego wpływu na Wscho- 
dzie, musi doprowadzić do starcia z Anstro- 


mm | Węgrami. Dziennik ten zaleca więc minister- 


stwu spraw zagranicznych, aby zwróciło baczność 
ną niebezpiecznego a prawdopodobnego nie- 
przyjaciela. 

Wiedeń 2. września. Według moich infor- 


Podajemy na czele Dziennika wniosek rzą- |macyj pogłoski o powołaniu hr. Ignatiewa 
narodowych prądów nie ma i nie może mieć nie'dowy o reformie administracji politycznej, przed-|na kanclerza są bezpodstawne. Znaezyłoby to 


mie pytań ankietowych, tax dalece, że dla bra 
ku jasnego określenia myśli , którą rząd ma ną 


| mił go do tego głównie adjutant jeneralny Spitzęm: | tłumaczenie tego arcydzieła Adama Mickiewicza na 'oku trudny jest nawet rozbiór tych pytań bez au- 


»6rg, Żarliwy wyznawca wiary katolickiej, 


Cenny winograd. Królowa angielska dxro- | 


wała księżnej hanowerskiej, Fryderyce, żonie bar, 


Pawel-Rammingen, słynny winograd w pałacn Hamp- | Śliwie trndności wypływające z ducha tego poematu, | Przemyśia nazywa Politik wynikiem 


ton-Court. Winograd ten zasadzony został w roku 
1769, liczy 90 stóp długości i wydaje 1.500 gron 


język niemiecki, Przekładu wierszem metrycznym ' 
dokonał dr Albert Weiss i nie możemy zaprzeczyć, | 
że w wieln miejscach potrafil tłumacz pokonać szczę- | 


i umiał stanąć na wysokości swego zadania. Tytuł! 
tego arcydzieła polskiego wieszcza, brzmi w języku; 


tentycznego komentarza ze strony komisarza rzą 

dowego. ! 
Wypuszczenie szpiegów 

litego taktu politycznego*. 
Nsjważniejszym wypadkiem politycznego 


w przecięciu. W roku 1874 wydał nawet 1.750. |niemieckim: „Herr Thaddius oder der letate Fintritt |znaczemia byłaby dymisją Ignatiewa 


Każda wiązka tego winogradn warta co najmniej in Littanen.* Przekład p. Weissa jest już czwartem Z 


gwineę. 

Dziennik hawajski. The Flawaian Gazette, 
organ wychodzący w Honolulu, stolicy wysp Sand- 
włehskich, rozpoczął siedmnasty rok istnienia. Wta- 
ścicielem i wydawcą tego pisma, wychodzącego w 
włelkim formacie w języku angielskim, jest... król 
Kalakana! Pisnje on tam zazwyczaj kroniki polity- 
czne, opatrzone podpisem Modus in rcbus, a obe- 
caie w odcinku ogłasza swoje wrażenia z podróży. 
W jednym z najświeższych numerów Ilawatan Ga 
gelte znajduje się na czele kilka dekretów podpisa- 
nych przez stryjeczną wnuczkę króla, księżnę Ruth 
Keelikolau, sprawującą rejencję pod jego nieobecność. 
Jeden z tych dekretów mówi o kwestjach, wyma- 
gających załatwienia pomiędzy królestwem hawaj- 
skiem a republiką francuską. Prezydenta Grévy 
dekret nazywa: „naszym wielkim i dobrym przyja- 
clelem.* Nowiny sądowe stanowią ciekawą część 
dziennika : jest to nieskończony szereg kar, wymle- 
rzonych na różne osoby, w kwotach od 5 do 10 do- 
larów za pijaństwo Na czwartej stronnicy pomiędzy 
doniesieniami o rosrywkach pnbliesay:h xnajduje się 
anons zapowiadający wyścigi kobiet i podany jako 
inserat płatuy utwór poetyczny p. a. „Skradzione 
pocałnaki,* W odeińku znajduje się romans p. t. 
„Lajos,* którego akcja odbywa się częścią w Wę 
grzech, a częścią na archipelagu hawajskim. 


mm Z A e 


Notatki artystyczne, literackie i naukowe. 


Teatr. Dziś w piątek dnia 2, września w tea- 
trze letnim przy ulicy Majerowskiej naprzeciw kasy 
sZczydności „Miłość nbogiego młodzieńca,“ komedja 
w 5 aktach a 7 obrazach x francuskiego, przez 
Oktawinsza Faeuilleta, 

W mnzenm przemysłowem wys.awione są 
obecnie ua widok publiczny dwie prawdziwie arty- 
styczne roboty p. Kleofisa Hobgarskiego, znanego 
zaszczytnie bronzownika lwowskiego. Tedna z nich, 
dwa lichtarze w kształcie waz w stylu Tmdwika 
XVI odznaczają się prześliczną ornamentyką pe- 
rełkową i festonami z liści laurowych: druga: ka- 
łamarz, którega przykrywkę stanowi półglob, na 
którym usiadł Napoleon I. wsparty na orle. pogrą- 
żony w zadumie, zwraca na siehie uwagę znakomi- 
tem modelowaniem. Obie roboty policzyć należy do 
wiel sztuki, które mogą się mierzyć śmiało pod 
względem montowania i cyzelowania z podobnemi 
wyrobami zagranicznemi. P. Hobgarski założył ma- 

„łemi środkami odlewarnię bronzową, a dzieła jego 
przekonywują, że i my posiadamy już przemysł 
artystyczny w całem tego słowa znaczeniu 

P. Aleksander Kranshar, łumacz Heinego 
i autor licznych prac na polu dziejowem i kryty- 
cznem, wydał w Krakowie dwutomową monografję 

„Olbracht Łaski, wojewoda sieradzki". 

Jest to’ ważny przyczynek do XIV wieku, w 
którym czyt inik znajdzie liczne szczegóły o na- 
szych stosunkach domowych i wewnętrznych. 

($) Kraków 1. września. (Przegląd tygodnio- 
w W zeszyc.e czerwcowym „Przeglądu polskie. 
go“ a r. 1878 znajdujemy zabawny obrazek, przed- 

stawiający W formie dramatycznej stosunki kraju nn- 
szego. Są to znane „Wędrówki po Galicji", których 
antorstwo przypisują Wł. L. Anczycowi. Spotykamy 
tam Litwina , Poznańczyka i Warszawianina, uno- 
Szących sie nad ówietnością naszego położenia, aby 
przypatrzywszy się bliżej w niejednym kiqruaku, 
dosané przykrego rozczarowania, Litwinowi szcze- 
gólnie imponują Wobec domowego uciskn „hotel pod 
białym orlem“, „kiełbasa polska“ i „fliki narodo- 
we*, wielkiemi ogłoszone literami, lecz tak urzą- 
dzenie domu zajezdnego jak i jakość powyższych 
specjałów, nie odpowiadały szumnym tytułom, obli- 
Gzonym na zwabienie zamiejscowe publiczności. Re- 
miniscencję tę z roku ogólnego „krachu“ ożywiły o- 
głoszenia zarządu tutejszej sceny, zapowiadujące sze- 
reg przedstawień sztuk oryginalnych „na życzenie 
OSÓb gumiejącowych.* Podziwiamy ten umysł spo- 
strzegawczy dyrekcji teatrn, lecz pragnęlibyśmy, aby 
ta chwalebna uległość wobec życzeń publiezności ob 
jawiała się nie tylko wtedy, gdy znajduje sowity 
ekwiwalent, w rublach i markach gości zakordono- 
wych. Rodacy bowiem s pod zaboru pruskiego i ro- 
ayjskiego jakkolwiek tłumnie spieszyli na przedsta- 
wienia sztuk narodowych, nie taili się jednak z tem, 
że utwory tę godnemi są lepszej interpretacji i sta- 
ranniejskego wykonania. l tak np. w „Gwieździe 
Syberii” s wyjątkiem panny Stachowicz i p. Szymań- 
skiego, resztą grających była więcej niż niedostate- 
czną, i patrjoryggny ten utwór nie zrobił tego wra- 
żenia, na jakie zasługiwał. Lepiej nieco wypadło 
wczorajsze przedstawienie „Kościuszki pod Racławi- 
cami", jakkolwiek takae wiele pozostawiało do ży- 
czenia. W sobote wa to hbawiono się wybornie na 
„ Wielkiem braetwie* Jana Aleks. Fredry. Sstnka 
ta odgrywalaća SIĘ n wód, miłym była epilogiem dla 
przejeżdżających gości kąpielowych , a wyborny hn- 
mor pp. Szymańskiego I Wojdałowiesa, i panien Woj- 
nowskiej i Stachowicz, nwydatnił wszystkie komi- 
esne efekta utworu tak doweipnego autora. 
Wesorajszy koncert dwóch muzyk wojskowych 
na dochód wdów i sierot po kapelmistrsach , liczną 
ściągnął publiczność do gustownie przyozdobionego 
ogrodu Strzeleckiego. Tysiące kolorowych lampionów 
czarujący sprawiały widok, a wyborną gra dwóch 
kapel, grających to na przemian, to w połączeniu, 
W rzęsistych oklaskach słnszne znalazła uznanie, 
(b) Przegląd eodzienny, gazeta dla niepoli- 
tyków (Tägliche Rundschan, Zeitung für Nichtpoli- 


| C 


z rzędu tłumaczeniem „Pana Tadeusza“ na język 
niemiecki. 


Rada miasta Liwo waa 


Posiedzenie dnia 1. września pod przewo- 
duictwem'p. Wacława Dąbrowskiego. Kóm- 
plet zebrał się znowu dopiero o godź. "/,8. Si e- 
rociński przytaczając dwa wypadki utonięcia 
w stawach kąpielowych, mianowicie niedawno 
na Zymatstynowie u Dymeta i przed kiku dnia- 
mi w stawie pełczyńszim, wezwał prezydenta do 
interwencji, aby przedsięriorey takich stawów u- 
trzymywali w porze kąpielowej odpowiedni do- 
zón P. Dąbrowski oświmiczył, że żądaniu 
tomu moža uczyuić zadość tylko co do stawów 
w obrębie malasię zostających. Zsmarstynów zaś 
należy do ck. starostwa. 

Dr. Milleret zapytał o los petycji miesz- 
kańców Pasiek, którą podał przeń 5-tygodnismi 
na ręce p. Gnoińskiego. względem wymagań 
opłaty kopytkowego, tudzież urządzenia drogi i 
szkoły w tem ustroniu. 

P. Dąbrowski odpowiedział, iż da wy- 
jaśnienie na przyszłem posiedzeniu, zauważyć 
jednak musi już dzisiaj, że kwestja kopytkowego 
polega na przepisach rządowych. 

Dr. Milieret dodał, że w raz'e dłuższej 
przewłoki sprawy Pasiek będzie chyba co po- 
siedzenia interpelował. 

Z porządku dziennego przeznaczono 6000 zł. 
na budowę „trąby“ kanałowej w ulicy Lwiej i 
sieniawakiej, i zabezpieczono dostawę płyt cho- 
dnikowych na rok 1882—1884 od dotychczaso- 
wego przedsiębiorcy. Wniosek o pomnożenie 
straży plantacyjnej cofaięto napowró: do magi- 


ministerstwa sp 
trznyh Rosji. Ale jeżeli 
głoska, że zamiast kierownik 
stanie się on kierownikiem spraw ze wnę- 
trznych cearstwa, natenczas będzie to nie 
lada prowokacja dla państw ościenaych a szcze- 
gólnie dla Austrji. I wtedy „takt polityczny” 
stanie się niewystarczzjącym. 

Fester Lloyd w znaczącym artykule omawia 
stosunek Austro- Węgierskiej monarchii do Rosji. 
Dziennik węgierski powiada: Wierzyliśmy i 
wierzymy jeszcze ciągle, że rząd, wtórego wi- 
domą głową jest jenerał Ignatiew, a echymi 
uczestnikami są Fadiejew, Czernajew, Katkow 
i Aksakow, jest zdolnym do każdego przadsię- 
wzięcia, zagrażającego bezpieczeństwu monar- 
chji austrjackiej. W vubec tych stosunków nie- 
przyjaźnych, które bywają wzmacniane przez: 
każdy krok rządu, przez każdy głos opinii | 
publicznej, tej opimji, która zazwyczaj zakne-| 
blowana, tyiko wtedy wolniejszą się staje, | 
kiedy chodzi o zaintonowanie strasznej melodjj' 
przeciw Austrji; rzucamy pytanie, czy monar- 
chja xaoże zezwolić, aby jej Rosja narzuciłą 
nieuchronae wydatki, w chwili, kiedy to pań- 
stwo jest widownią prawdziwie szatańskich 
wybuchów, a dalej, czyby nie było rzeczą po- 
lityczną przygotować się na to niebezpieczeństwe, 
tak n. p. jak Prusy, które się pół wieku naprzód 
gotowały do wojny z Francją ? 

Na podstawie doniesień wiedeńskich i pry- 
watnych wiadomości, zaprzecza Pester Lloyd 
stanowczo pogłoskem podawanym w dziennikach 
wiedeńskich o zamiarze podania się posła w Lon- 
dynie, hr. Karolyi, de dymisj:. 

Wobec Słoweńców podobnie jak wobec Szlą- 


sprawdzi się po- 
a wewnętrznego, 


stratu, albowiem przybył właśnie nowy ogro- zaków zachowuje rząd ciągle zagadkowe stano- 
dnik, z którym w poroznmieniu należy tę spra-| wisko. Świeżo wzbronił im odbycia zgromadze- 


wę załatwić. W krótkiej jednak dyskusji nad |nia ludowego (taboru) w Petlau. 
Ciesielski ubo- |238 rozporządzenie ministra 


tem pp. Milieret i 


Co do Sziązka 
Prażaka względem 


|lewali mocno nad brakiem zajęcia pompierów | lochodzenia prawności języków urzędowych wy- 


|miejskich. Loes p. 


Dąbrowski objaśnił|dzje nam się tylso tak zwanym w biurokracji 


lich, że pompiery oprócz służby pogotowia po-|„Schieberem*, bo poco sięgać o 30 lat wstecz, 


lżarnego Są zawsze odpowiednio zajęci, 
można się z raportów dzienuych przekonać. 

Dla pogorzeiców Sieniawy uchwalono 100 
|dła towarzystwa pogrzebowego św. Józefa  Ary- 
'matei również 100 gld., a podanie p. Adama 
Bratkowskiego, przedsięhiorcy oświetlenia nafto- 
wego o wynadgrodzenie nadzwyczajne różnie 
cen nafty, odrzueono jako nieuzasadnione. Pp, 
Nostadtowi i Zóllnerowi, przedsiębiorcom przy- 
|sklepienia Pełtwy w ul. Akademickiej, postano- 
wiono wydać kaucję. Po załatwieniu kilku re- 
kursów w sprawach budowniczych, nastało po- 
siedzenie poufne, na którem pp. Sołtysowi i Ja- 
|kubowskierau, praktykantora konceptowym ma- 
|gistratu, przyznano dodatek kwaterowy ną ro 
jeden, a dałszy pobór tegoż uczyniono zawisłym 
od zrobienia egzaminu kwalifikacyjnego. 


aolnictwoprzemysli handel 


Gal, akc. Bank hipoteczny przed. 
,sięwziął d. 29. 30, i 31. sierpnia losowanie 6"/, listó 
i zastawnych w ogólnej sumie nominałnaj 4.300 00) gld 
; Szczegółowe wykazy losowania rozsyła interosowanym, 


»lska wychodząca w Kolli 


w |mywać Cze:shów oŭ 


o czem |SKOTO wyraźny artykuł konstytucji mówi o równo- 


uprawnieniu narodowości. 

Za przykładem Pokroką także Koruna Cze- 
z vllinie, zapowiada, że sesja 
sejmu czesziego będzie nader spokojną, poje- 
dnawczą i wolną od prowokowania Niemców. 
Głosy te mają widocznie na celu udobruchać z 
góry Niemeów, ale wątpić należy, czy się to po- 

„edzie. 

Pester Lloyd 7n zadowoleniem przyjmuje do 
wiadomości, że Czesi teraz ze szczególniejszym 
naciskiem stwierdzają swoją lojalność dla pań- 
stwa i dodaje potem: Jestto uznanią godną rze- 
czą, iż w Austrji widzą oni ognisko swobody i 
awojej narodowości, ale my idziemy dalej i po- 
wiadamy, że Austrją jest jedyną ochroną ich 
swobody i narodowości. Gdyby Austrją dziś sni- 
kła, musiałby jutro każdy rozsądny Czech pra- 
cowąć nad odbudowaniem Austrji. Czesi mniej 
od innych narodowości mogą porzucać Austrię, 
albowiem inaczej podkapaliby wszystkie warun- 
ki własnej egzystencji. A własnie myśl utrzyma 
nia swoje; wiasnej narodowości musi powstrzy- 
posuwania wewnetrznej wałki 
de tych rozmiarów, gdzieby narażony był byt 
monarchji samej i tych, którym zależy na jej 


Komisja targu zbożowego wydała bezpieczeństwie. 


następujący okólnik: Z powodu licznych , z rozmai- 


Kto wie, czy apostrofa ta do Czechów nie 


tych stron nadchodzących zapytań , widzi się komisja wychodzi raczej z Wiednia za pośrednictwem. 


II-go międzynarodowego targu na płody rolne i bydło organu peszteńskiego. 


rozpłodowe zniewoloną wyjaśnić, że właściciele bydła 


W Górnej Austrji centraliści ponieśli klęskę 


rozpłołowego, chcący takowe przysłać na wystawę i do przy wyborach wyborców z gmin wiejskich, u- 
premjowania, mogą nie uczestaiczyć wcale w targu, je- |gkuteeznionych ceiem wyboru posłą w miejsce 


żeli bydła swego spr zedoć nie będą sobie Życzyli, jak zmarłego Zeilbergera. Wybory te wypadły cał- 


wystawie i poddawać je pod sąd wystawowy, Targ bo- 


niu odbywać się będą, mają właśsiwy sobie odrębny cel 
i zadanie. 


również właściciele i hodowcy, mający bydło na sprze- | kiem w duchu klerykalnym, choć zorganizowana 
daż, przysyłając takowe na targ, nie będą zmuszeni sta- | przez centralistów liga chłopska dokłąadała sia- 
wać z niem do współzawodnictwa w premjowaniu na|rąń w przeciwnym kierunku. 


Arcybiskup Ganglbauer przybywa d. 8. bm. 


wiem i wystawa, jakkolwiek równoczośnie i w połącze- |do Wiednia. 


Na manewra włoskie w Weneckiem wyseła 
Austrja jen. majora Kobera, podpułkownika 


4 komisji II-go międzynarodowego targu na płody |Rippa, majora jeneralnego sztabu Schónai- 


rolne i bydło rozpłodowe. We Lwowie 1. września 1881 |eha i kapitana Kellnera. 


H mitet To warzyst ws gowpodar= 


Francuzi jeszcze się nie uporali z Tunisem 


skiego galic. wydal odezwę do rad wszystkich|i rokoszem w Algerji, a już, krążą „pogłoski o 
eddzisłów, jakoteż do członków Towarzystwa gospodar- | zatargach dyplomacji francuskiej w Egipcie, gdzie | | < 


czo-rolniczego krakowshiago, zapraszając na walne zgro- | interesa Anglji 84 zbyt ważne, by mogło się obejść 


żowym i wystawie bydła dnia 21. września b r. i dni 
następnych we Lwowie. 


madzenie, któro się odbydzia bez pośrednio po targu zbo-|bez starć z polityką franenską. 


Z Tulonu odchodzą ciągie nowo bataliony 
wojsk, dążące do Tunezji. Powstanie bowiem 


Na porządku dziennym tegoż zgromadzenia zamie- | Arabów przybrał» większe rozmiary, a kolumna 


szczone będą kwestje następujące : 


stwo). 
wu ich na produkcję rolniczą kraju uaszego, 
dzenia stałej serji dorocznych jarmarków na konie. 


względnie rozbiór tej kwestji: 
a) ze stanowiska ogólno - gospodarczego kraju na- 
Szego ; 
b) pod względem pomocy, 
dać ma prawo; 


b. Wnioski oddziałów i członków, o ile na 10 dni 
naprzód nadesłane zostaną, 


3. Wnioski ankiety obszerniejszej w sprawie urzą- skiego, 


pułkownika Correarda musiała od kilku dni 


1. Kwestja meljoracyj — wzęlęduie rozbiór projektu | W pozycji obronnej wytrzymać Taz po raz cztery 
do oduośnej ustawy (o popieraniu molioracyj przez pań- gwałtowne ataki. 


Pomimo chwilowego rozkazu powstrzymu- 


2 Kwestja istniejących stosunków cłowych i wpły. |jącego Roustana na miejscu, konsu! francuski 


opuścił Golettę. Cały personal konsulatu angiel- 
i austrjąckiego odprowadzał odjeżdżają- 


cego. Jego obowiązki sprawować będzie tym- 


4. Sprawa podniesienia chowu bydła rogatego — | ZA80WwO konsul Lequeux. 


os aj oa pit | PONGTAMY WADO „Deion, Elskiega, 


iedeń. 2. września. Dzisiejszy Dzienni 


c) pod względem dslszega w tej sprawie działania. į ustaw państwowych zawiera rozporządzenie mi- 


' nisterjalne, którem dyrekcja lasów i domen prze- 
niesioną zostanie z Bolechowa do Lwowa. 


raw wewnę-/rady państwa, 


, łożony sejmowi tyrolskiemu w niestosownej for-|tyle, co rzucić rękawicę całej Europie. 


Budapeszt 2. września. Egyetertes donosi, 
że w Bułgarji lada chwila wybuchnie powstanie. 
Ks. Aleksander czyni przygotowania do od- 


- | jazdu. 


Budapeszt 2. września. Oficjalna Correspon- 


moskiewskich z|denec de Pest ostrzega Czechów, aby się nie Za- 
„MIepo8spo- | puszczali w sferę polityki zagranicznej, ponie- 


waż ich gympatje rosyjskie mogą łatwo obalić 
gabinet hr. Taaflego. 

Graz 2. września. Wczoraj stawał poseł do 
Falke, przed wyborcami swoimi 
w Fitrstenfeld. Przemawiał on za przyznaniem 
praws wyboru pięciuguldenoweom i za rozwią- 
zaniem rady państwa. Według zdania mowcy, 
naród polski nie ma żadnego poczucia moralno- 
ści (!)a liberalni Niemcy muszą się zrzec wszel- 
kiej wspólności z Polakami. 


Petersburg 2. września. Hr. Ignatiew 
otrzymał w piątek dymisję. Za wpły- 
wem ke. Woroncow-Daszk owa powołany zo- 
stał na jego miejsce hr. Piotr Szuwałow. 
Krąży wersją, że dymisja nastąpiła z powodu, 
że hr. Ignasiew wydawał się carowi za liberal- 
nym i wystąpił z pewuym programem. Car wy. 
raził mu podziękowanie za przywrócenie po. 
rządku wewnętrznego i miał się wyrazić w sfe- 
„ach dworskich, że powoła Ignatiewa na kancle- 
rz2 państwa. 


Paryż 2. września. Temps zamieszcza dziś 
okrzyx boleści z Tunetu. Według doniesień tego 
dziennika, Francuzi wygubieni będą co do nogi, 
jeżeli nie otrzymają natychmiast posiłków. 

Berlin 2. września. Nordd. Allg. Ztg donosi, 
że rząd zamierza przedłożyć sejmowi wniosek, 
tyczący się uporządkowania katolickiego dusz- 
pasterstwa. 

Wiedeń ?. września. Cesarz polecił wyrazić 
radcy c. k. sądn krajowego wyższego w Krakowie p. 
Franciszkowi Strzechowskiema przy sposo bności 
przeniesienia go w stan spoczynku, swoje najwyższe 
uznanie, a sędziemu powiatowamu w Bredach p. Fran- 
ciszkow Zeleskiemu nadał tytał i charakter radcy 
sądu krajowego. — Radca sądu krajowego w Złoczowie, 
p. Władysław Samolewicz, przeniesiony został w 
tym samym charakterze do Lwowa; sędzia powiatowy 
w Bełzie, p. Juliusz Piątkowski, mianowany radcą 
sądn krajowego w Taraopolu; sędzia poma zje So- 
kaln, p. Longiu Rożankowski, radcą sądu krajowe- 
go w Złoczowie a sskretarz Rady lwowskiego sądu kra- 
jowego, p. Oswald Mochnacki, radcą sądu krajowe» 
go we Liwowie. 


Talesrany biura korespondencyitogo 


Wiedeń 1. września. Cesarz przybył dziś w 
towarzystwie arcyks. Albrechta, szefa sztabn 
jeneralnego br. Becka. i ministra Orczy'ego 
do Mezoe Koevesd, aby być obecnym na mane- 
wrach kawelerji, które się jutro rozpoczną. Przy- 
jęcie było pełne zapału. Cesarza wjeżdżającego 
do miasta poprzedzała wielka banderja wieśnia- 
ków, ubranych w malownicze stroje narodowe. 

Wenecja 1. września. Wystawa geograficzna 
została otwarta. Wszyscy podziwiają austrjackie 
karty wojskowe i zbiory map. Węgrzy przysłali 
interesujące stare i nowe karty na wystawę. 

Strasburg 1. września. Manteuffel wy- 
jechał do Gastein. 

Londyn 1. września. Dufferin donosi, że 
sułtan odwołał muteszaryfa z Bajazetu, ponieważ 
jego postępowanie wywoływało ogromne skargi. 

Londynu 2. września. W City londyńskiej 
zniszezył wczoraj pożar do grantu cztery wielkie 
magazyny towarowe. 


Rzym 2. września. Robilant przepędzi 


czas urlopu w Piemoncie, z końcem pażdziernika : 


przed powrotem przybędzie do Wiednia. Diritto 
zaprzecza wiadomości o odwołaniu Kendella, 
który cieszy się najzupełniejszem zanfaniem rzą- 
du i powróci po urlopie do Rzymu. 

Dnia 1, września, 
Lwów, z Izby handlowej. 
I Akcje za wztukę A 200 zł. 


iiboz0-anstrjackie . 


Franciszku Józefa. 


m A 


namana © 

, Bukareszt 1. września. Andrassy śniadeł 
dzisiaj u króla, i odjechał z Sinai o pierwszej 
po południu pociągiem pospiesznym. 

Berlin 1. września. Wybory do parlamentu 
odbędą się 27, października. 

, Stamb 2. września. Na wezorajszem 
posiedzeniu delegatów wierzycieli tureckich 
roztrządano tylko przedwstępne kwestje. Nastę- 
pne posiedzenie odbędzie się prawdopodobnie w 


sobot: 

Stambuł 2. września, Nowikow poczy- 
nił we wtorek u sułtana, a w środę w Porcie 
energiczne kroki, żądając rychłego uregulowania 
wschodnich granie Czarnogóry. 

Paryż 1. września. Wczoraj odpłynęło kilka 
batalionów wojska z Tulonu i z Marsylii, prze- 
znaczonych częścią do Algieru, częścią da Tu- 
nezji. Trzy bataliony obsadzą Susę. Kolumna 
Correarda, która miała oczyścić drogę z 
Tunisu do Hammametu, ściągnąć na siebie po- 
wstańców i ułatwić w ten sposób obsadzenie 
Hammametu od la Goletty odparła 26. i 20. 
sierpnia gwałtowne ataki Arabów, przyezem stra- 
cila 20 ludei, a zabiła lub raniła około 1000 po- 
wstańców. Z powodu obsądzenia Haramametu, 
które nastąpiło wczoraj, kolnrana Correarda po- 
wróciła do Hammamet, zkąd po wzmocnieniu się 
i wzięciu prowiantów ruszy w okolice Hamma- 
metu i Zaqhuau, aby oczyścić je z band powstań- 
ezych, które się tam skoncentrowały. 

Dzienniki algierskie żądają wypowiedzenia 
traktatu z Marokiem, zawartego w 1845 r., aby 
uniknąć wszelkich kwestyj spornych o granicę, 
bo wyvrawa, która rnszy w jesieni, będzie może 
zmuszona ścigać powstańców na terytorjum Ma- 
rokka. 

Washington 1. września. Blaine telegra- 
faje: Prezydent miał wczoraj wieczorem mniejszą 
gorączkę, aniżeli zawsze dotychczas od czasu do- 
konanego zamachu. Temperatura wieczorem była 
normalna, wszystkie symptomata każą mieć na - 
dzieję wyzdrowienia pacjenta. 

Washington 2. września. Gabinet zastana- 
wia się, nad kwestją, ezyli nie byłoby dobrem 
prosić wiceprezydenta Arthura o objęcie pre- 
zydentury na dwa lub trzy miesiące. 


Telegrafowany kurs wiedeński. 


Wiedeń 2. września godzina 10 min. 30. Akcje 
kredgtowe 85240, Anglo-Austr. 162'75, Akcje banzu 
Union 15059, Kolej Karola Lud. 3215, Poładu. 148 95, 
Benta papierowa —*—, Listy zastawne gal. banku kipot. 
-—*—, Galicyjskie obligacje indemniracyjne — — Gali. 
cyjski bank rustykalny —*—, Losy z roku 1860 — --, 
Napoleondur 9'37'/,, Rubel papier. —'—. Uspssobieniu 
leniwe. 

Wiedeń 1. września godzina 3 min 3J. Losy kre- 
dytowe » Węg. akoja kredyt, 344-236, Akcja anglo- 
austr. 161:80, Akcje banka Union 150:—, Akcje kred. 
Karola Lndwika 320:—, Akoje kolei nółnoonej 23825, 
Akcje kolei południowej 14750, Akoje kolei Altóldzkiej 
174*—, Akoje kolei Elżbiety 21350, Akoje kolei Liwowsko- 
Czerniowieckiej 182-—, Akcje kolei węg. OE 
dniej 167 , Wiedeńskie losy 134'—, Akcje kolei Bn- 
Jolfa Akcje kolsi Albrechta —'—, Węgierskie 
obligacje państwa w złocie 97'—, Galicyjskie o Ngaa. 
indemnizacyjne 101-50, Losy regulacji Cissy —'—, Losy 
tureckie 26 25, Węgierska renta 11.'75, Akcje hankn 
związkowego 140:—, Akoje banim obrotowego ——, 
Akcja kolei węgiersko-galicyjakiej —*—, Akcje kolei 
państwowej —'—, Bubel papierowy 1-25* „„, Węgierskie 
losy 124:—, Mark. niemiecki —-*-—-. Usposob. slabs. 


Paryż 50), Renta 84-80. 

Telegramy zbożowe s dnia 1 września. — 
Wiedeń: Pszenica 1275 do 18— sł, żyto 965 do 
1%— zl}, jęczmień —— do — ~ sł, kuknrndzu ==- 
do —'— zł}, owies —— do —'-— sł, okowita pr. 10.000 
liter procent 37:25 do 8750 zi. — Buda-Peszt: 
Pazeuica 100 klgr. (na jemen) 12755 do 1260 zł., rze 
(na sierpioń-wrzeaień) 135, zł — Berlin: Patenica żółta 
(na wrzesień-paźdz.) 231" — żyto ——, spiritno loco 53 70, 
olej rzegakowy 5750. — Swuxecin: Pazonicoa —'--, 
rzepik —— — Paryż: mąki 159 klgr, ——, olej 
rzepakowy 83825, spirytus ——*—, Wrocław: Pszenic 
===, Byto —*—, owiea —'—, spirytus — —, kukurudza 

olomia : Puzenioa -—*— 

Nafta. Wiedeń 31. września: 163, do 16. -- 
Tryest: —. Brema: 775 — Hamburg: 790, na 
niorpień 7'90, na wrzesień -grudzień 8-—, Antwerpja: 
na sierpień 1914. Nowy-:York: 77], Filadelfia: 7". 


e reyjachal do Lwowa dnis 2. września. 
HOTFL ZORZA. S. hr. Badeni z Radziechowa, A. 
Jędrzejewicz z Zaczernia, S. Jabłonowaki ze Btanisławo- 
wa, K. hr. Starzyński i D, hr. Starzyński z Podola ro- 
syjskiego, @. Bogdanowicz z Orzelnik, F. Roder z Éo- 
siny. 

HOTEL ANGIELSKI L. Leszczyński z Milatyoz, 
W. Wolański z Dnplisk, M. Rokosowaki x Tarnowicy, H. 
Tretter z Laszek, H. Jakubowski z Kołomyi, W. Czaj- 
kowski ze Swirza. 

HOTEL LANGA. J. Dobrsyński z Korszylówki, A. 
Tbelaker z Pragi. . 

HOTEL WARSZAWSKI. J. Leszczyński ze Słowity, 
W. Przysiecki z Dunajowa. R 

HOTEL LAZARUJSA, A. Lewicki r Mościek, C. 
Liebwitz z Opawy, J, Ornstoin z Jaworowa, R. Bordun 
z Krakowa, R. Willner z Tarnopola, ©. Weier Fnsia- 
tyna. 


oglugi par. nn Danajwjil2 50/112 — 


Kolei gal. Karola Ludwikaj324 —|321 — |Wyższ0-anstrjackie — —|108 —|Keglewicha . . — —| 16 50 
„  wowako-Czerniow.|184 50/18: BOjizląskia . . . . — =- |108 ak 
Janku Hipotecznego gal. [818 —|309 ~ |Styryjskie. . ` — ==|104 76jMiasta Budy 
s» Kredytowego gel. [260 - |256 - |3iedmio| odzkie . . [100 50| 99 bojPalfty . 
„af Węgierskie . . . . .| 99 10| 98 40fRudolfa 
U. Listy zastawne na 100 sè. „_, zkląns. 1867 | 98 80| 97 SojSalma 
Tow. kred. gal. Gf, w. mf192 s 101 SolObligi pot, kolei wągier. |133 26|182 #0 
" s z 50 h żali OB S6l101 26 Benta węgierska złota , |117 768/117 60 Stanisławowskie 
Ranka Bip. gal. Kde „ (163 75|102 60] ” nta kolej wsch, | 97 50| 97 — 
wylosowalne = 10*/,'prem. |108 76|102 7af, , SE08 bankowe. 
Anglo - auztrjack, Banku [161 26/161 — 
m. Ruina na 100 sè, Ziemakie kred. w „ [260 —/248 — 
opó! rot. Ba mkl dle GP p „ mstriackie |306 o|850 40 e 
„ roi. kred, zakład dle i i 850 7 
al. 1 Buk. 6, los w151] 94 -.| 93 — RC 45 SBa 76 
: « » „ [262 —- [260 — 
: pi Obligi wa 100 sł. Bant dany. nik. aatr. |865 — [350 
fademnulzsoyjna galie. , [102 4 | 01 40 Al haaks hipotecznego 
śnkunaine gah Zakłada Ś dia handi. i prs, | — —| — — 
SE. wiościaśsk. 6%, , |108 b"|102 60]x nątro-węg. banku N.-B. |826 — lens 
pycnikł trai 1878 86, |i04 - |: = 50 Wied. Bankvczein „ [140 20/140 — Rudolfa. 
DOTA . ak Pis a ZOJ 19 -a nienbank „ [150 26150 — Siedmiogrodska 
AD Akcje kolei, 
katad ad ROf 5 6i Kolej Aibrachtą f aa j aa Obań. 
uwszug! 5 62 9 cd s»  AIfóld-Fiume . i175 —h74 bolog. gal. Lapkows 
20 irankówka S 4a) 0 S>|ZeRlnzi par, ma Dunaju [£22 -1620 — 
Pół-imperjał recyjski f| 9 u ; STiKolej Elżbiety. . . . [218 75/4813 25 y 
Rubel rozyjski mrobrny - | ? 65] 1 50| „ półn. Ferdynanda. | 2328 | 2823 
mnpierowyj 1 26) 1 24 198 50/193 —|Dukaty ważne . 


tad a et > 0 sieć 


. Karola Ludwika 


robro sh 10: så.. 100 50| 99 sof > Koszycko-Dderber. [152 25/150 75 jei 
Kupony w róne .  |100 ..| 99 gs] > ir e Juka 182 28/181 76|Punty meri carieisk 
Włodeń. 31. sierpnia „  Półmoc.-8 aoka [251 —|280 60]Lir 
saga PEM EE DETE 
ta papierowa . 16 8B „ Badolła . . . . upony sro za 1 
= kobra , 77 60 = Z „ Biedmiogrodzka ©, |'66 75/166 25 Marki iem za 100 mar 
„ zlota . ; 93 74| p3 go „ towarzystwa państ. [356 25/355 2B|Rnbie papierowe 
Losy z r. 1854 8:,9/, . [122 75|:98 as] » potada. (Lombardy) 146 75/146 
w „ 186040,B0Ozłr|132 —l131 75| » Cieańska . . . . 246 — |245 — af o 
w s 186040„100złr|183 50l133 15) s W98. &. Lupkowaka |167 25166 75 . sierp 
nos. sr | oj = Loap. 4° Listy zas — a| = 
w p 1864 2], |=] = Romai ju . . + [117 60l117 kuporj075 | — — 
n Como-Rexten . .|30 —| 29 Premiowe Wiedeńskie „ [184 —|188 60[69], Listy zastawne 1669] 98 60| — — 
Obligi indemnisacyjna. „ Węgierskie , {124 —|195 76 kaposj095 | — — 
Czeskie . . . . . -jina 50|106 „, Tureckie . . —| 26 504°, Listy iewidkcyjne| 86 50| — — 
Bajana ski , 103 —lio2 - (Kredytowa . . . . . [183 7BI182 kupon/0938 | = — 
Gali yperit» a wa - [191 poissy z ` 40 


* DZIENNIK POLSKI. 


JH Pr CALU. 4) 0 O A y -= b a a A 2 a 0 n 


“afty z godłami narodowemi, z ub h i Te Poleca 
> Fen zasłużonych mo-| WW afty ręczne francuskie i berliń- gprs zaczęte lub skończone po-| ją pisike T e oag | 
żów w Polsce, jako to: Król Jan|-MLIM. skje na kanwie nicianej, jawie, mniejsze hafciki na, kanwie, ? e H 


> ) a i 1 z ny 3 BD ke a Ę LJ a a 
Sobieski, Tadeusz Kościuszko, ksią- jncie, papierowej, srebrnej, również| srebrnej, jako to: Postumanciki na yk s SĘ na dody znany 2 taniości l dobor ów0g0 towaru 


w. ai 


lustracje dzieł, Marja Malozewskie- 4D':*7 charakterystyczne w stro- 
go, Konrad Wallenrod Mickie ' 
wicza, Alhum Grottsera, t. j War-| jako to: Kuligi, Tańce i zabawy w 


pa : 3. 2 : R f żę Józef Poniatowski, Królowa Ja-| aplikscją w atłasie, aksamicie i na) kowerty, na listy, na marki listowe : e 
iorki d kistorycznych zamków i pałaców) 0. 1 3 pikacją , nic: o ? o| cygara, kalondarzyki, notycki, kro- 
Sa ana pyłomaa iaa m Paz wyjędeh t teki Maple grin, idoga Wanda, Sky] mieno wykon w zamiękacm| na Paeh do grasia ora wiati eiea an Zgaga ej MAGAZYN DAMSKI 
tych seryj w album oprawne. ona Ordy. rastel bigo Ra 2 a vo cezaea) EKG ŻE pisania, kosze ścienne, 


aa im a | mę 2-3 Mila 2 AL T nn = — - u" . E 
- inki „|YBWakładki do książek, Kółka do ser- brazki świętych ,  błogosławień-|- r TF MM afty z bukiecikami lub wido- ordonki, Sznelki, Pelę, Filozelę 
ppr AL ec 5 mj SZA wet, Podwiązki, racki na bilety © stwa, Ormkt Stuły, Antipodja: r i 7 edt orc BO. ae: u na papierowej, jedwa- iść Włóczkę berlińską ; „angielską, 
-= z U s z ~ » . * h " | LĄ Eoo ci O E 
ar E>mspy; Serwety, Poduszki, Pasy wizytowe: oni map a cikami naj Widoki, Wzorki malowane, na kan- wania obuwia, Posturcenta na nuty, O ma o ciane], kanwie, dającej, perika, a eblgolle, Mon Enys 


À ae fotografie, Termometry, Wagoniki wie papierowej do wykończenia pa. - å sig zastosować do albumów, pulare-| ciorki metalowe i kryształowe, Zło- 
a alb, "Torby myśliszk 3 si na kwiaty, Poduszeczki na igły, ka- Gda. O dO bafiu da kan.| na gazety, do czytania ksiątok, na| gów, na podzegarki, na kalandara to, srebro i bulion do baftu, Kanwy 
zelb, “ 18, 


h : iuchy na tytoń, Pula, b i bó i mi.| podzegarki, Postumenciki na umbry| do ram na iki knie.) jedwabne, Juta, Java, Brazylijska, } ; re" 
Szelki, Tacki pod lampy. Pooyfara, Sakethi B Kiki AME Poanlas i mi| przed lampy lub świecę. WOS" 0: eva ia rannag ana JR; prona MER we Lwowie, przy ulicy Halickiej l. 4. 
2091 18—0 6 NY Łaskawe sumówientia zamiejscowe wykonują się jak najspieczniej i najakuratniej. "SE 

Z Z Z OE ETYKI" w ow A O A 0 Z w ny OOOO 


SW TEATR LETNI V 


przy ulicy Majerowskiej, naprzeciw Kasy 


W wyższym Zakładzie | | Ei | | "R RRC 
wychowawczo-naukowym EEE BAE O A E a 


||maieae« | Fini Metakowkia „LAŚCICIELI Kop, | J. IHNATOWICZ 
UBOGIEGO keoDziE ca, I Nióielko wsk +h e : Pa magister tarmbcji i chemik sącowy 


y 016CA 
RZA niezawodne i wypróbowane środki owadogubne 


wyszczególnione na wystawach krajowych i zagranicznych 


rzy ul. Jagiellońskiej 1. 7. ph 


Hato 42 


komedja w 5ciu aktach a 7miu obrazach 
z francuskiego, ea Oktawiusza Kenil- 
e LA. 


Początek o godz, pół do dmej wieczór. 


OMNIAK 


otwiera się kurs nauk z dniem 8. wrze- 
śnia, wpisy zaś i egzamina wstępne tak 
Hochodzących jąk i stale w Zakładzie 
umieszczonych uczennice rozpoczną się 
lnia 27. sierpnia w golzinach od LOtej 
lo Żej i od 4tej do 6tej. 

Knr» przygotowawczy do egzaminu 


4 medalami zasługi i listem pochwalnym, 


/ mianowicie : 
Ni m y GERRY LON 
ŚNI lewar Fenillin 5 8 środek radykalnie wytępiający 


YA A ? i TA $ TM = 
BY € Ki Rie = oeli JA AE > "z GAT tonka EEr s z a szwaby i stonogi. Flakon 30 ct. 
prawdziwy francuski ZA OE ki A ma < R : r s. A z R P R 
ARM TEF luia liczba nezennic. W 2397 6—6 we LILwowie r | (c. „ZE E EE a przy ulicy Gródeckiej l. 99 Flakon 60 ct. Rozpylacz 1 zł.60¢. 5 > Froszęt perski prawddiwy 
dobry Gcio-letni flaszka . . . zł. 2.80| g Ukończony technik c. k. porucznik F 8 M : PRA D Z 5 aads 
s T T wd lili E ANAA posady na wieś do utrzymują zawsze na składzie swe ogólnie uznane za nieprześcignione A M ik ot © a © jk Flaszeczka 30 ct., pakiet po b 
bardzo dobry 8-mio-letni. . . „ 3.60 Bi, ŚAŚlŁYCH robić niezgodna truoizna na=plu „Fa £10 et, kilo B zby 
£ a lato a . . . „4.-| 5 utzniów potrzebujących robić egza- SIE 
najłepszy stary szampański . . y 6.— z mina wojskowe a 8 


Rum stary indyjski 


1), Haszka zł. 1.50, *, flaszki 80 ct. 
'|, flaszki 40 ct. 2034 1—0 


skwy. Maszynka do zaprószania Gry- 

LOKOMOBILE Flakon 50 ct. Pędzelek 10 ct. lonu i perskiego proszku 60 ct. 

$ Ukończony Politechnik, posiada » AM_ICHENIA. BO” p a WE) 
język francuski i  couversacją. dj o 05 . . ó grzyba domowego litr 50 ct., 2”/, litry na ! metr kwadratowy. 
niemiecki i muzykę na fortepianie| | ze zmianą kierunku ruchu lub bez tejże, i wykonują wszelkie Fabryka, Lwów ulica Kopernika |. ` — Filja Kraków, 


LO, 1) Ńaaeki 80et. oj, Haetki 40 ct „mj vii | f zamónienia na żórawie do wiercenia, przenośnie it. d. 1 Sabo |CONECZEZA 
Awa kuje posady do początkujących. | R w swym nowo urządzonym warstacie, pędzonym parą, rychło, S CEAAEANENENNNZEEM 
ST. MARKIEWICZAJĘ wiadomosc w Biurze 3. Ż dokładnie i tanio 3 httrittkttrtrtrrhrtitrrrrrr+rr+" 
x . 3 2--0 
we Lwowie, w Rynku |. 42. 3 Birklego. ; | 
Lwów, Rynek L 26. I. piętro. DE TESTERÓW 
Do Ameryki |? gino otwarte od S. rano "fi i SZKOŁA SZERMIERKI 


parowcami poocztowemi „Andnor - Linji.“ 
Podróżnym, którzy się wprost bez po- 
średnictwa ajentów do mnie udają, daję 
znaczne obniżenie ceny. Udzielam 


do 1. godziny i od 2. de — 


7. po poludniu. Zrakamife. pówodzeniea JZESOPOAWAAZZN NA AFA M PADA A 


VELOUTINE 4 A 


Artiura Marie s. 


+++++433+ 


| ARRRARARARE 


skiego i Redyka; w (7einiowcach u p. Golichowskiegn. 
BEDES O FPP 102 +4» EDE DIL OOOO Er > "1 R 


wszelkich żądanych wyjaśnień, i rozsy- Felicia Z Wasilewskich 2 d E" 4 
EE GE. jet so. 2a—e|Ć 2 otwarta zostanie 15. Września 1881. 
M. Flatnu, jeneralny pełnomocnik, Maczka ak ść > - 2 > AE 7 m 
Wwy MS alteia, przygotowana z Bizmutem |; Griw akhal f l z 4 przy ul. Skarbkowskiej |. 18, na I. piątrze. 
R TRO x Ty | Przenosi zakład swój {aiieieo zyje de Drtepldli wg | 
ba KI at ciała, nadaje à - 
= g a =. - 
BER ra| "aukowo-wychowawezy | orze świeżość naturalną. ; TEA ++rrtrttrrrtrtrtrtrttrrrtrrrrrrtrP 
MZT Se Seng f wyższy > ANNY TRY W” )| ODOEwoOQ©GOw<€4GO MOCOOOGOGOGOCO 
T rF uż zZ „ilna ulicę Kopernika, do domu z ogrodem CH. FAY S M U I N R s 
PE A HA Ea k a ESLA piętro E E Magazyn Perfum w Paryżu £ przy ulicy Sykstuskicj [A nz P A E A, i lil l Jk ł N S 5 
Ba m EJ = x Wpisy uczennic rozpoczynają się 39. 9, na ulicy de la Paix, 9. ć oaa Wise wiliałelacz, i Rai WAĆ s: ae PA art 2 { A, 5 9 
gom Soy i t i Ĝ M t w r y? Ý, x; . : fa 3 
Wie 5%? LM + E sierpnia, kurs nauk będzie otwarty 10. Dostać można we Lwo vio w aptokach zaszczytnie i e 2 ARE ochodzących ze zbytków i nadużyć Ma e 
sum ga, 42 września. Gdyby się zebrała odpowiednia|Pp. Krzyżanowskiego, P. Mikolascha, tu- [4 „dk Ś A Pa A F a AÑ ) de p acy wy l y 4 9 
"= fp ZE zn liczba uczennic, byłby urząlzoay w za-|izież w magazynach galanteryjnych pp. poleca Sz. P. największy wybór fortepianów, pianin i fisharmouij od pier- 4 Lekarze zalecają: c: 
LEN gr se ye kładzie, obok nanki w ośmiu kl:sach,|Strzyżowskiego, Jahla i Alfreda Dzikow- ( CA sm e mi e a O M K PE n ? ) EROPLE ODRADZAJĄCE v 
z Š A 4 ilk to ead A doj le È IRABTOCH Czerniow-= z opuszczeniem rabatu od con fabrycznych sprzedaje, ja - 
POTESSE leai dla kaztałogcych się naucze lacji w ant Golichowskiogo (6 taniej wypożycza i staro w zamian przyjmuje. ` 2)? RTR u 
HE cielek. 2432 3—3—————————————(Ć Polecam się łaskawym względom Szanownej Publiczności ) Dr. Samuela om psona. 9 
miny Ni I 2423 4—4 uniżoma ANNA SMUTNA WWA. 3) Każdy flakon, który nie będżie zaopatrzony podpisem L 3 ĝ 
w koszykach po 5 kilo za 1 zł. 50 ; z d OLZĘ l taż NP NPR? a NEO AP PY i E Er OTO TOTO pana GELIN, aptekarza, powinien być uważany za fałszer- ŻŻ0 
do metom axono 1 s 0 /drOJOWISKO MOTSZYD aero SA Hp Ace” 
A RE ya SAR AN drożdże suchej ` W Paryżu Rue St. Dazare, 11. We Lwowie w aptekach pp. 
za pobraniem Kwoty lub pobraniem iadi Ri j i i i kera; w Krakowie w aptekach pp. Trauczyń- 
pocztowem. A = w powiecie Stryjskim najlepsze w fermencie h Mikolascha i Zygm Ruckera; w K p Pl yń 3 
[ej 


Balsam Brzozowy 


Już sam sok wegetabilny, który z brzozy płynie, je” 
żeli sig w pień wświdruje, jest od niepamiętnych czasów 
jak najwybocniejszy środek piękności uznanym, jeżeli go 
sig wedle przepisów wynalazcy w drodze chemicznej w bal- 
sam przeistoczy, te uzyskuje dopiero wtenczas prawie cu- 
downe działanie. 

Potrze się wieczorem twarz lub inną część ciała, to się w następnym 
dnin zsuwają prawie niewidzialne łuski ze skóry, przez co skóra białą się staje. 

Balsam ton gładzi na twarzy pozostałe zmarszczki, i dzioby z ospy, i daje 
twarzy młodzieńcze wejrzenie, skórze nadaje białość, delikatność i świeżość, 
Węgry i wszystkie inne nieczystości skóry wydziela. Cena dzbanuszka wraz 
z przepisem użycia 1 gir, BO ot. z roznałką pocztową o 10 ct, wigadej. 

Do dostania we Lwowie u Zygmunta Ruckera w aptece pod srebrnym 
orłem na ulicy Krakowskiej. +099 27—0 


F Rottler stacja kolei arcyksięcia Albrechta ze sławnej pry g, 
Werachetz (Południowa Węgry) będzie otwarte Md. lg. Mautnera 1 Pia 
we Wiednia St. Martt 


Ce IPULI TA S do późnej jesieni. po cenach zniżonych 


KAROL BALLABAN 


we Lwowie 


NN "= 


Przy ul. Janowskiej L. 4 12 3 


Dr. Fr. Lengiela | 


wysała handel 


~E gire 


Kuracja winogronowa ułatwiona, 


środki lecznicze morszyńskie, jakoto :| Karola Bałłabana 
wodę gorżką czyszczącą „Bonifazego*, we Lwowie, 
sol z tejże, solankę i borowinę do 


kąpieli, oraz ługi z solanki i boro BEF Uwagi godne! -EE 
winy uprasza s'ę zamawiać u 7arzadn ` E 
w Morszynie. -H ASC: na epilepsję, 


|  od8.rano dòt. wlot. 
; Droouta L karmienie 
od d, 1 7, WIESŁÓC: 


kurcze i nerwy, i wszyscy, ktorzy 
się iuteresują temi słabościami, 


Dr. Ksawery Gajewski; meukają mieza ~odnej po- 


adwokat krajdY / ye R: owie, wią broszurę Dra Bous'a, specjalisty E E NA. KY SINY 

przeniósł swoją kancelarję A ulicy p oar pipoiaokikun - * i nerwowych. f N : ; siwienie włosów å łupież 
Kopernika 1. 6, do domu przy placują49 1-2 Parlaghy. okazuje się według nadchodzących zaświadczeń i po- 
Marjackim l. 7 288% 5—6 Manchen, 39 Bayerstrasse. dziękowań jedynie 


Poleca swój w najlepsze gatunki] €qówi kina (KAKA WWOTRREANEAOENENNNNEM Olej tanninowy 
kawy uży a I magazyn ff] vy wszslkich słabościach skórnych, a osobliwie przeciw liszajom na głowie, Dr. MORASA, 38—0 
oraz Zawiadamia, że askawe zamó- liszajom chronicznym, łuska a piegom, plamom wątrobianym, okazała Big Szanowny Panie aptekarzu | 
yenis ga pobraniem do każdej sta- zaj opozym AB Proszę mi przysłać jeszoze jedną wielką butelkę oleju tanninowego Dr. Morasa. 


cji pocztowej franko Í bez dollczenia A j Skuteczność togo olein jest znakomitą. Wypadanie włosów ustało całkiem i widać jui 
za opakowanie bezzwłocznie wysyła WŁADYSŁ aj CEGO SD Góra nowy, Wiedeń 5. stycznia 1880. Wiiheim Wagner. s) 
ap s 


K wY Panie aptekarzu Jozefie Fürst w Pradze | 
A lecznicze Mydło smołowe 


Z radością mogę pana żawiadomić, śe olej tanninowy dr Morasa, zastanowił m 
4il, kilo Santo. . . . złr. 6.48 


Nowo otworzony handel materjałów i skład fabryczny 
farb, lakierów, pokostu i chemikalij 


JÓZEFA HANKE 


we Lwewie, Rynek 39, (dawniej cukiernia Ehrbarów) 
RL wszystkie gatunki farb snchyoh i oiejnych., 


całkiem wypadanie włosów, które juè przez dwa lata tuwało, Spodziewam się za po- 
mooą tego rodza dostać znawu povrsedni mó piękny zarost, 


zaś przy nieżytach narzędów oddechowych, zafagmieniu, kaszla, ch : PE aklerów, pokowiu, farby w tubach do robót artysty- 
no; F Partokahalo A ut p. eoh tsika ftogo samogoa > eti MOE safe Bicie T Matja v. Karoshi: coh aniltny do „farbowania matarji i kwiatów, farby 
ortoriko ; i Ka Ą i teżeli się w. trzydziest k i Gdy: mne dla pp. cukierników i fabrykantów wódek, tudzie 

A tt o, jełeli si ydziestym roku życia ma łysinę, i H $ A R 
4: : Jamalka . . . M 1,92 J”muty'Rixi zzmoło w e. bym desc a był A FEE ke Morasa, to byłbym PO JA b Waroch farby i ekstrakty farbiarykie, olejki eteryczne i eleucje, 
41, Kuba. . . . 8 28 Wyroby te wyszczególułone na wystawie lekavsko W| Śr jek ten dokazał u mnie cudów, co takie wszyscy potwierdzą, którzy mnie znają. łysy otiwę i smarowidło belgijskie. czaraii a 
i * say” rzyrodniczej w Krakowie listem prchwalgym przechodzą $| proszę mi tedy i t. d. Wdzięczny rukarsikie, farbę płórową i poxost dla litografij, 
n © Ceylon prawdziwej s 8.64 Nicis swą, wszelkie dotychczasowe wyroby zagraniczne, 00 mnóstwo Bukowa 8. stycznia 1880. Jarosław Drtikol, rządoa dóbr, najlepszą masę woskową do podłogi, szezotki do frotowania 

Ca „ gruboziarnistej 9.—|]f podzigkowań i orzeczeń pierwazych znakomitości lekarskich świadczy, 


WW” Sprzedaje się we flasrkach po 8 1 złr. we Lwowie u Zygmunta i mycia, pęzie, bronzy i złote malarskie, massynki 


BucizerA, aptekarza pod „Srebrnym Orłem, ulica Krakowska, a w Czerniowcach u 
J. Golichowskiego, aptekarza. 


„ najwyśmienitszej 0.36 
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do taroia farb jak również do korkowania flaszek najnowszej 
konstrukcji. Wybór wężów gumowych (szlauchi) każdej obję vśoi, 
amołę browarniczą, srodki do kilarowania, „oraz 
2867 wszystkie artykuły dla browarów i gorzelń. 10—10 


, Cena kawałka mydła 35 ont. Pudełko pastylków 42 cnt., za opako- 
wanie nic się nie liczy. 2:61 5—0 

Główny skład w aptece W. Międlickiego w Bórbce, dalej. w Buczaczu 
u Lewickiego apt., w Grybowisu A. Moszyński »go, w Krakowie u Redyka apt., 
Siedleckiego apt., K. Wiśniewskiego apt, we Lwowie u Jakuba Beiszra apt. 


Mi, 


kupuje i sprzedaje Wiener Versicherungs-Gesellschaft 


w Wiedniu. 
wszystkie efekta i monety ek M 
pod warunkami najprzystępniejszemi, undusz g yiny : 


jamo też „Wiedeńskie towarzystwo asekuracyjne“ ubezpiecza 
sy 


WÓD MINERALNYCH 


krajowych i zagranicznych zdrojowisk 
polecam takowe jak najtaniej 


ZYGMYUNI RUCKER 


aptekarz pod „Srebrnym Orłem” we Lwowie. 


WaW Odsprzedającym ceny hurtowne. WH 2092 52-0 


gratis w pierwszym roku 


„ Prmiowate Listy hipoteczne, TE. Soo. 


i ; DG “} domy mieszkalne i budynki gospodarskie; płacenie premji g 
które według prawa z dnia 1. lipca 1868 D4. P. P. XXXVIII, f ; „SOYPANA RCW, ue 1E 
Nr. 93 i najw. post. z dnia 17. grudnia 1871, mogą być użyte x © zatem przy takich ubezpieczeniach zaczyna się dopiero w dru 

ja 


do lokowania kapicałów funduszowych pupilarnych, kaucyj mał- DS gm roku i gen podzielone ZA 4 rai rocznych. 
żeńskich, wojskowych, na kaueje służbowe 1 wadja, są w tym DAŃ Jeneralna Ajencja dla Galicji, Krakowa 


kantorze do nabycia. i Bukowiny. p dar 


mg Wszystkie polecenia z prowincji wykonują się bezzwło- URz G 1 p Pa" a 
cznie po kursie dziennym bez doliczenia prowizji. 3100 66—0 Yi łe Tomie "plac. Marjackt it Gr 2 senior 
2 . . 
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Urządziwszy w bieżącym roku po raz pierwszy sprzedaż 
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